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Trasa rosyjska, będąca jedynem. ż-rćdSean, z 

fcióreyo ©zci pnć możemy >i cKMaleama, jakie takie
0 iłowej Rioisyi joojęeie,'słabo i bardzo ni«w«peł> 
nic -odbija ten stan rzeozy. jak ' stworzyły dri 
mareotwe. Gdy si( cayta, yisma', bnrżuzyinc 
OTCizRgólmejj •— ma się w ażenie, że ncewf porzą
dek rzeczy zastąpi! dntwmj. *5t-y. bez 'wstrzą- 
śTi'eń szcztyóitiycb ,t ze Tyiszystko tvmca już do 
rótnao-wagi. A ł e t  o  j e s t  z ł u d z e n i e . . .  
W yaałca: ob/ó z ro^myślnegio rpi^zemiłezainia pracz 
gazety rosyjskie 'rzeczy bardziej ftaaPP^oK. 
< lertrury urzędozwej już niema!, na jej miejsce 
joJbaikże yozjtnrla się inna, dobraWułna, pole
gająca na ci chej 'zmowie redafccyj, by z nowy 
fcudc rosyjski przedstawia ć w jtiJenujłepszran 
bwietle. by  na sróroikna świceio wyife^^orayć fik- 
oyę tego krdu, Czasu wojny zrozumiała, to  «hęć, 
ti tyel. szezogó-łnioj, co fee wojnę radzi uy prowa
dzić dałcj^Taik więc orpirócz anegdot i  OEkaraeń, 
dotycząc v eh 'carskiego i'egime‘u, imajdiujemy 
w 7-ł'e'jalnyri\x guizetacłi petersburskich i m;o- 
skicwdueii, przeważna o hymny jaochwaliie na 
e-ześe s-rsSĘm prcuwizeryicznego*, ©ntnzyastyczne 
opisy różnych mroczystości wolmośeiaTrych i ze
brań, wreszcie wieści o tom, jak ‘tK> {firmia etod 
moeno na froncie i me pragnie nic więcej, tylko 
się bić i tiif. Pnaew rosyjska s-tała się cała niele- 
dwie w tej chwili prasą, dHfcyaftfflą.- kompłetnio, 
prasą, popierającą rząd, a  kayłyttra ? opoizycys 
&troin stosunków obemycb, uchodzi za coś ni«- 
-wszelk^i wszelkie odsłanianie publiczne słabych 
pat-rj^otycizncgo poproatu. Z takiej praisy dowie
dzie t  się praw dy dość trudno, ia jednak pitzo- 
dzicra się ona ip-cprzez misternie ułożone i spre
parowane artykuły, korespondeneye, uiadomc- 
ści ,

Weźmy pierwszy lepszy numer popularnej 
»Bh'Sówki<: i wczytajmy się w  jej 'ufomn-eye 
uważnie. Oto nieśmiało, gdzieś na szarera miej
scu aa robctniczo-socyaJistyezną gaaetą *Ih-aw- 
d a t, by własnego nie obarcizać sumienia, j.rzy- 
taasają y-Eiiżew. WiecU fcrńfką. nota^kt nastę
pującą: >:ff M rjfeSch i waraztataieli pctersbttr-, 
Mkieli dtajc się sp-ostrzedz stanowczo n ic ,n o r -  
tm a 1 n e r  j a  w i s k o. S t r a j k ó w  n i e  rn 0 
j u i, a jóńniik prt>c-o& &ęs& dlrcy: ■zdezior- 
gamaizLwany jest 'zupełnie. Roboto nić klei się, 
nic 'idzie. C-cssumi niewiadomo nawet, 'dlacze
go nie 'pracująw.. Ileż między wienstzami 'tej dro- 
bnej wdałdomoiści jest ważnej i -baird&o emtitnej 
»raiVvidy!... Alo tuż, -obok na tej samej stronicy,
1 najaujemy wE-.io?turi« następujące: £W  jednej 
iz prywatnych iszkół średnich Petersburga., wedle 
oj'Owiadnnia- Uczniów tej szkoły, miał miejsce 
oryginalny wypnilieik: u c z o i - o w i e d a l i  d y -  
m 1 s j ' ę u y r  o k  t o r o w i  i założycielowi owe
go zakładu naukowego, któremu e-resztą sz-ko- 
ła zawdzięcza bardzo wiele. Odbyło się to w ten 
eposóbOcIclegac-i uczniów 5-tej, 6-tej i 7-mej klął 
sy oddziału realnego |  pnsed3iawicicle G4ej 
7 niej i 8-mej klasy oddizialu filologieznego, po 
6 uczniów' z Jdasy, ja w il i  się w tj-ch dniacli u 
dy-rektora w'zmianko3vanej 8'zkoły i '.zażądali, by 
ffl a 1 J c li m i a,s t  u s t ą p  ił ze swego stanó-wi- 
eka. Owo "poBtanowioniec uozniów akcóptiowa-
a jakobj- 1 rada pedagogiczna*. Pismo przjda- 

oza-jąc ów fant. wistrzaunuje się -oid1,-komentarzy 
jmawie i nióTfii o nim bez żadnej ironii, -od siebie 
doda jo t j  i-ko. iijo iie  rna pewhości,'użali uez-nio- 
wiê .pi rB  e k  oai a 11 s i ę  dostatecznie o  istotnej 
winie djyektoraa.-. Ale nie odajwajiny" oczówt 
cu tej .samej stronicy. Otto doniesienie ofipyal- 

- t. Rozkaz ministra wojry*. Bi-Timi -ono tak 
dortownie: s Rozkazem do mitifeteretwa wojmy 
e duia 18 marc-a za, N. 114 pozwioliłem żolnin- 
rzbm na lóm ii z innymi obcwratelami odwiedzać

w s z e l k i e  n a k ł a d y  p u b l i c z n e ,  teatry, 
zgromadzenia, koncerty', 1 tcii.c-matoyrafy mil,, a 
także przym uetn im prawo p r z e j a % d u  vra- 
gonami kolei żelamyeb ■wszystldcŁ 'klas, Je
dnakże pra.yyio bywania w lokalach \ych byma:- 
nrniej nie oznajciza prawa tootraysta/naa z :*iic-Ii 
b e % p  ł a  t  n  i o, jak  to  w idoozuie ztrozumiało 
wielu żołnierzy. Również i. ftwqa®d kedejami w 
przedziałach wyższych klas m  biletem niskiej 
k lasr winien być opłacony wedłę ust: nowionej 
tafcsy*... Miłe tbosunki iiruszą. panowtoć. na kole
jach, w teatrach i w kimemsMogralaern raeczy- 
po:sirolitej rosjyskiej — to  sobie można, yyyohra- 
Zić!... Ale wszak to drobnostki.

Wa/feJejszem jest pytani©, jaJk wygląda uea- 
pirczeustwo .publiczne w Prtere-biirgu naprzy- 
klod. Na, to  niejakie światło rzuca wiadomość 
piod znamiennjmr ty  turom: »Zn'owa’ sbreaJy z 
automobilów na Newskim Prospeokc-ie* Wiado- 
mośoi podobne powtarzają eię 00 dni kilka, —- 
Treść ich cawsze ta  sama mniej wi.ęcej: Na u- 
li-oadi wdeczorem ukazał się zuów autioimofcal bez 
nuraeru i latarni, podjechał aimjaan-ie w  szynidm 
nędlzie do posterunkóyy milicyi. Obywatelskiej ? 
a^trzclirrał je z rewolwerów, albo mitradczy. — 
Starano się schwycić niebezpiecznych autobno- 
biliBlówy. ale niestety bez/oyTOcrae... Taicie rzeczy 
u!łe ustęują w  4styra i w  5- ty m  tygodnia: po przo- 
wiucie. I dzieją się w samej sfcolicre. Goź dopiero 
dziać się musi na p«rowiinovi,.. w Besarabii na- 
pnzęfeiail,- fei-óra adiobyda już sobie nazwę Wsuodei 
rosyjskiej.

W sferach nobotnieryeh stawowozo wszystko 
wy'wrócilo się do góry nogami. Wraenu- jest tam 
■ogromne. Pojęcie o nmin dac może choóby na- 
stępująoy wyjątek r  Btpfeesty R obotn ie^*  u- 
spwobione; zresz-tą wyjątkowto legalnie, »Na 
mityiitgeuoli w Petersbuigu, na zełmuni-ach fabry- 
oznycli — pisze -owa gazeta — słysizy się mo
wy, których Określić nie możm n aw a , jako 
anarehistyiczne*, to  są po pi ortu rnowy chu- 
Rgaolakie. Na yriekdjwięoznym wiecu toSx* 
fniezrm wzywa się,, by pnzygoitcwywnrro gnani,v 
ty ma pr7ywzł>rch członków iconst-ytuaiiityc, jeśli
by się ośmielili wystąpić przeciwko klasie pra
cującej. »R.ząd tymozasowy — wylcrzykują — 
bo wasz laat, Preoz % rząd en-, tymtswisowyim 
*Natrkp dowiodła, iż wysta-rewa pracovmć 4 go- 
dz'ny' jpkwtraie. Robotnicy ń »  nowiinra więc 
c'einpiee ' 8 godzinnego dnia praoy. »Wlościa- 
•tflfr niema 00 czekać, na koiridytuantę, ale tera®, 
od razu brać sobie 'ziemię pańską*, jRotiotnik 
mech izaga-mie tałryT l<■.... Takie i tym podobne 
mowy wygłaszają hwlzie, podający się m  socya-* 
li^tów-Towolucyomstów. Sn miedzy nimi i je- 
dn/ostld, zajmujące odpouiedm lno fitancyy.feka 
w komiteom wykonawozyrro Rady żołnim-Mcb i 
•robotniezre-h delegatów... A 00 najsmutniejsze, 
że nawoływania takie nie spotykają się z 'obu
rzeniom ził-st-rony robotników^ lecz puizeedwnie, 
przyjmwra-ne są. oklaskami... Mo®emy wierzyć 
i'Eia.bo'c.zej Gwzwćfi iż nie przesądem, oma wcale.

Nie przesadza też infi-cyaln©- -pismo minister
stwa wojny »Ru-sskł5 InwałM*, kiedy pisze: 

W Krtoiiśrtadzm życie nic w esrb  'dotychczas 
niestety ma normalne tory. Porządek nie zastał 
p 7ywrćeooy. Praca w porcie i na fortach nie 
idzie wcale w tem tempie, w jakiemby iść oba 
Cnie powinna., U władzy są krzykacze, nie chcą
cy um ać żadrego absolutnie i^ządu! Wszystko 
to powinno raz się skończyć ,Na Kronsztad win
ni zwrócić gzo/.egóiną uwagę'ci wszyscy, co mó- 
>vią i myślą o niebezpieczeństwie, grożące® wol- 
nośei roisyjsfciej ze st-rony wojsk memieokieh: 
bd Irtmaburga do Petersburga. d'alefee. Od Kron
sztadu krok tylko*. .Tak wyglądają n a p r a 
ły d ę stosunki w armii rosyjskiej — pouoza nas 
kilko1'wiersz owe wy/.wrinie jednego 'z oddzlaJów 
wojskouych do towarzyszów z pod sztandaru.

Brzmi ono: ^-Żołnierze 7-go parku a.wiacyjacgo 
zawiadamiają wszystkLc-h swych zbiegłych towa
rzyszów, że winni oni stawić się w parku mię 
później, jak dnia 23 kwietrda r. b., w przeci
wnym razie uwazaioi będą za zweie-ninków sta
rego ustroju i więcej de odd-zkłu nie zostana 
przyjęci*. Podpisano — rtćomitoł. żo’ri%ski 
7-go lumku awistyccaegio*. Rozczulająca jest. 
to groźba-, zastosowana, do dezerterów, iż 3 wię
cej nie zostaną przyjęci*.,. Ale' oni niczego bar 
dziej nie pragną!... Zresztą rna ją poważne po
parcie w całym garnizonie petersburakim, który, 
jak wiadomo oświadezjd, iż na front nie pój
dzie. A garnizon Petersburga,, to dzisiaj pan wła
ściwy Rceyi, dzterżąc)' lesy jej w swych rę- 
kach,-- Jak  się zaś garnizon ów sprawia — i te 
go maimy pewną miarę, •wczytawszy Się w kro
nikę »Rieozi«, Oto któregoś dnia na dworcu ini- 
kiOłaje*-.'Skim zjawia się na czele uzbrojonych 
w 'lailrabśny majtków — zwy uty marjmara Ivse 
rtoto-nuow i a pow-odu jakiegoś podejrzenia a r  e- 
s z t  u  j e c a ł ą  m i l i  c y  ę. Ttrsoba sprowadzać 
inno oddziały wojsk, aby gro uśmierzyły. — 
Obrazek iście roćlzajoóyj-.

Tak w barwną mozaikę układa się życie Pe- 
terebuigji., w wielce podobną — Moskwy. Ale w 
miastach pomniejszych nie jest bjmajmnicj le
piej W m lm  rrządu tymozasowegm* -jest wszę- 
dzie d-ość Buzoryczm. Weźmy dla przykładu 
S a i  «fł ów , o ktoryrn na zieź lzie partyi kade
tów dulegaz mięjsciowy iPolak taką składa r.ela- 
oyę. vW  Saratowie rządzą obecnie przedstawi
ciele uobfte'ków i źolrurzy. Wszelka siia jest 
w Ich ręku. IGedy > rząd tymczasowy « mianował 
komisaraem Saratowa i. saratjowskiei gubendi 
ju-azesaziemstrragubeiTiiatriCgo — iacla rebotn'.- 
ozo-żnłnierrskn. mmii mac jn tej nie uznała i zażą
dała: poroista.wicnia swoich pełnomocników. — 
Rząd chciał, aby preyikaic da Pete-rsbuiga. a-

i wiceprezcta- Keła ipokkiego dr G e rm  a u a 
uraz Zdzisława' hr. T a r  -n o- w s k i e :g o.

resziboiwianegogulieniatera. i wicegmberoatora-, ale 
na to  robotnicy: i żołniwze odpowiedzieli, iż 

ue mają waida/iin do rządb burżuazjd i będą 
•trzymać aresz.wrwanyeh u siebie. I dopiero gdy 
wda/f arę w tę sprawę Kiereńskij gubernator zó- 
=-'tał wysftany do stoimy*. Etosuinki ipodobne i 
Hozhiliwtękas panują w wielu miej»cowońcftich.

Do rozruchów agrarnych ir-rzyznaje się już 
wreszcie na,wet- urzędowa 'agoucya telegraficzna 
petersburska. Zewsząd też słrehać skargi, - .iż 
Ai--V.ni nie chcą, siać ,i orać, albowiem spodzie
wają się, iż dostaną już ^ferótce dobrze obsia- 
mą 'zieadę s-painów*. Oóż kiedy pan-owie ze swej 
Srncwiy, mie mając żadnej gwarancyi, i i  wkład 
pracy i kosztów e-piaci im cię i zwróci, również 
crałoźyl! ręce ; nclfinoholijnic spoglą iają  na bieg 
wypadków, p^ęl-rzących się co cMeń bardziej. — 
I »wy®wo3ioaa.« lto s \a  staje stepnirwo wobec 
iriewątpiiwego krj^zysai nietylfco p-alitycanego, 
lecz idącego znacznie głęlr^i. Ze -Szwajcauyi 
•przyjechał Lenin, głowa-1. z w, maksymalistów 
iiosjąjskich. Nawohtjo ©n de ‘zawarcia, pokoju, 
to 7i,rawd^ i wykazuje pert dvę Ansrlii i i r  tom 
ma racyę, de gdy obok tego, jak  donoszą pi
sma rosyjskie, wz>wa do *kęnfiskaty większej 
w łasność- ■zremiskiej* —  g ^ J ^ p ó p t o s t u  'ojozy- 
zi.ic iswcj straszno i mcfCjbuczalne jut-ro, zwick- 
scpijąic elamenty palne. W}hory do komstytuaai- 
ty t-ędą paó-bą ogniowra nowej Rosyl. Jeśli nic 
dadzą unwcnkowaanej większości. _  rozpętają 
aiiarchie ostatecznie.

Z u  r  y  c h w maj u. Ski.

Fesłuchania u css^rza.
flet. 0. k. Biura lerKspy

y. iedeń, 26 maja. 
Oesars przyjął wczoraj na- specyaliiych ą/oslu- 

.oliatrhioh ansbasadora- hr. T a r n o w s k i e g o

Pogotowie ministeryahie.
* (Telefonem).

Wiedeń, 26 ma.ja.
>Der Ab„.:P* dowiaduje się. że ministrowie 

austryaccy drzym au polecenie pozostania w 
Wiedniu podczas Zielonych Świąt

Pafeglszsnis drtfaiku drożyźnltnê  
dhi urzedniKów.

(Telefonem ).
Wiedeń, 26 maja.

.Minister skarbu ©świadczył wczoraj tajnemu 
radcy Bem?t«Ky:emu, prezydentowi ogólnego 
związku urzędników w Austro-Węgrzech, że 
rząd ez3ini już unzygotowanta do podwyższenia 
dodatku drożyźnianego dla urzędników. Pod
wyższenie dodatku drożyżniane-go przyznane 
będzie 'iirzodnikom od 1 c-zerwca rb. i wypłaca
ne będ:zie nie częściowo, ale w  całości.

Przsateitls Ssbirtełcaa no
(Telefonem).

Wiedeń, 26 maja.
Waz/oraj przed, południem odbyl.v się w Ba- 

denie izaipowiediziianfa audyśiłcye polityków iwę- 
g'orskich n cesarza, a  mianowicie wieepr. Izby 
posłów Osasza. hr. Juliusza Andrassege, hr. 
Alberta Apponylego, hr. KhueL-H&dorwarego, 
hr. Aladara Zichy^gO' i hr- M khała Karolyiog-o. 
Prezydent Izby maignatow 'bar, Samuel Jasika 
otraymoł izapmossanie za/późno, i dlatego na au- 
dyemeyi 'zjawić się nie mógł,

Pa audyeneyi u cesarza poiitj'cy węgierscy 
konferował' z arcyks. Józefem. D.vskusjra ce
sarza a poljiyk.iiuri węgiierskimi dw fpayła głó- 
wilie możliwrośca aałatwionia obecnego przesi
lenia przez zamiamow-anie praz3"den!em mini- 
st/rów ©sobietości wybitnej stojącej po.aa pa-r- 
tyairah k-ó-a stamowiskieni swe-m- i powagą 
skłonióbj' mzigha strannic-twa do spokojnej i 

Oilnej 5>rajcy. Wiele przemawia za tem, że na
stępcą hr. Tirzy będsifc.arniko. Józef. Wnibcc 
■Togo, że członek domu ■ccsatekiego nio może 
bjA narażony na rozmaite przejawy walk par- 
t jynybh w parlamencie, byłby dodany arcyksię
ciu do boku specjalny minister, dla. BalntAiienia 
itechnicizncj pracy parła,mentamej Z rc-gńlf 
©rzomawiałby ł «i m.misk-T w parlamencie imie
niem aTcyiicd ę ci a .

Wyłanaa BS$fcu jednak druga -kwostya. Mini
ster może być ipoeiągnięty do odpowiedzialiro-- 
■ścji m  swe czynuośoi urzędowe pr.zed trybunał 
•s! mu. G-zIonkwrie domu c,csa,i'Side,go je.duak 
nie pod-legają sądom ewyc-aajnym. Miarodajne 
sia iy  węgierskie utrzymują jednak, źc w ra 
mach us^aw 'wygienskieh znaleźćby moż.na spo
sób iunarnrowariai lodpowieclzialms-ci arcyksię- 
cir.- wobec- Izby, bez na-rażonia interesów dyna
sty! i iprzjTYtliejów 'domu cosaTśldcgo.

Przed •ostateczną, decyzyą. wysłucha jednak 
cesarz prawdopodobnie izdanir hr. Tis/w.

zakresie działania zupełnie niezależny wia-dz 
'wojskowych. Obywatele austryaccy, wywiezie
ni z Galicji Wschodniej, otrzymać mają wkrót
ce pozwolenie na powrot do Galicji Wschód 
niej.

-

PoBtfii ZGM&etsiKssf z RosyL
Łlei. c. a. Biuru R nte® .;

SztolGuoim, 26 maja;
(Ted. .przedst. c. k. Biura korosp.) Duchowny 

•ruski J.urbo i Ic-karz dr Zioń ze Lwowa- pizy 
byli % Rosy! jadro wyznienini zakładnicy.

Metropolita ks. Szeptjroki zr.ajiSuje c ę w Pe- 
terafeurgu i niebawem ma również odjechać.

asiisiftisirocys toiyjsKa a eallcyl.
(Telefonem).

Kopenhaga, 26 ma ja'.
Dzienniki Jdjowstkic- doiTaszą. żc rząd rosyj

ski rozważa, szczegółowo fcwostyę (przyszłej 
adTndrdstecyi na cajctych obszarach Galicyi 
Wschodniej i Bukowiny. Komisarz rządowy dla 
spraw cywdnyeh Dorosz-entco jest w swym

i
Hosya wsbeb Koalicji, .

(T elefonem )
Rotterdam, 26 maja. 

ji-Da-iły Tob* donosi,, i e' rząd rosyjski zażą
dał nietylko od Angin, lecz także od Francji 1 
Włoch wymienienia warunków pokojowych,- 
onpowiadajpcych obecnej sytuacji, Iiząd ro- 
sj'jski zaznacza, że Rosya ze względu na ko 
nieczność konsolidacji wewnętrznej potrzebuje 
nieodzownie rychlegó pokoju.

TeKsuienkp o ceiiń iistoêo rzydo.
(Iw. c. k Biura karesp,

Rotterdan’, 26 ma ja.
^N. R. GouranU cytuje dianieuonie »Mam- 

cuostor Guardiaia* 10 (rozmowie z nowyin rosyj
skim (ministreir apsaw zagiraiiicizny'Ch, Tere- 
szc-zeuką. Uważa 011 wszelki' pasymnzn? .w odnie- 
isieuiu do Rosyd za mip-uizasa-dinio-ny i odrzuca 
rayśl pokoju odrębnego jako obrazę dda R oty . 
i nowogo rządu. Tcreszc-zenko nazwał swój ga
binet gabinetem beapderaeńst/wa- pubLk-zneg© 1 
iponowii paizekonainie, ze chodź' naprzód o tog 
by wystąpić z nowym programem pokojowym. 
Obecnie panuje przekonanie, że równocześnie 2 
wzmio.caiieE.ieni frontu osiągnąć należy porozu
mienie z sojusznikami co do celów wojennych, 
Jost to  najważniejsze- sada-nie nowego rządu.

Konfsfeneyr tu SztohfiolmlŁ
(TeL o. k. Biciu Ki;ratp:,

Sztokholm, 26 maja. 
(TtL pnzedisk 'C. dr. Biura koresp.) Kiomireć 

holenideiTsłro^skaTirljuiaiwiski dalej obraduje z de
legatami. Obrady msją charakter ankiety. De
legaci diałi wyczeoipujacei oióipo-wtedzi na pe- 
stawki-we im ipytania. Na (podstawa© zebranego 
w ten spó&Ób materyału komitet holendersko- 
skandynawski będzie mógł zadecydować o 
zwołaniu ogólnej międzynarodowej konferencji 
s&cyaUstyezuej. Ostatnio .obrady toczwły się % 
delegatami finiandzkimi d bułgarskimi.

Pogłoski p o k o io m
(Telefonerr,).

Eera, 26 ia&ja* 
*Beiaier Tagblatt* don-osi z  Ea-gi: 
IIMendorelcie sfery piohu-czne wwraiają prze- 

drona-tiie. że z końcem czerwca nastąpi ogćiae 
zawieszenie broni, tem bardziej, że cienzywa 
angielsko-francuska -aapełnie ®ię nie udała. — 
Rosy a zaś dążyć musi do jak  najrychlejszego 
urrorządkowama' stosunków wewnętrznych. Ro- 
,sya p/otrzebujc m-ioodzo-wmie c»odroju. Na gieł
dach w Rotterdamie ł  Amsterdaime poszukują 
prawie wyłącznie papierów pokojowych

R o s y j s k i  s i l ®
*. . ni.

Ostatnie..uwa dui uarofro r/.ędu. —- Uspokojenia 
ProlopcipoTR)!. — Pogorszenie sytuacyi. — Tłoko
wania z l t̂tóirą. —Mj;ju w OStattticj chwili. — 'Wszy- 
t-tko stracona — Oblężenie ministrów w pałacu 
Maryiibkim. — Próba ucieczki. — Octatnie chwi

lo. — Katastrofa.
We wazpdkioii rcwolueyacli moralna i umy

słowa. aMioSe bbalouogo rządu stanowiła, zawsze 
rozstrzygający czynnik. Rządy mądre nie dopn- 
ezc7r ją do.w jbuclm  rewolncyj, silne ńne dają 
cię obalać. Dhdcgo ^iioBząc z przebiegu icwo- 
lucyi rosyj.-kicj. nłcitoa był» z góry twierdzić, 
że rząd Golicrna musiał być wyjątkowo sła
bym. Aby jednak był tak  tlalnym. jakim oka- 
Eął 'się w momentach rozstrzygnięć epokowych, 
eiio m.óg] przjąraszczać nikt.

bl.ibcdść ta musiała bjró rewelacjrą  dla najza- 
cic-klej -zych wrogów tego rządd. Słabość ta  jest 
rowelacj-ą jeszcze dziś, kiedy się czyta ©pis, o- 
słatoieg-o posiudzonia oBta-tnieg© gabinetu car- 
skiegro. O o^a ludzie? Go m  głowy? Jakie ser
ca! Przedziwny dobór nikcżenmoścd i gMpatw!

W Birżewycli Wiedmmositiaoh* z dda. 2S 
itaia ic-a. opisuje p. Mironow lastatnio chwile tego  
haniebnego rządu. Zaiste warto je  poznać.

.Jeszcze w piątek dnia 9 marca zwołał Gołi- 
cyn swansłne posiedzenie rady ministrów do 
M aymskiego pałacu. Na porządku dzieimym 
bjdj'- ąr.Tao drobne sprawy. Sprawy rozpoczę- 
• woh już rozruchów uliczaij oh dotlaiięto tylko- 
00 minisier spraw wewnętrznych Pretenopow 
przedstawił radzie, że ^zbuntowali

1J, zcdsięwwiętj n’i śirodkom upora się prędko*. 
V\rofi>ce takiego oświadczeinia Rrotopopowa Oo- 
liejm przaszedł ns,‘(l sprawą do porządku dzien
nego i wlcróte© posiedzenie zaanknął.

Tjmczasem wyiiadki rozwijały się z niesły- 
cluiną szybkością. Rozruchy uiic-zne przjTwały 
w c-'ągu nocy taicie rozmiaiy, że Golkyn w so
botę raaio ufmw się 'zm.us-zonym sirolać gabń 
u® na nadzwyczajne jwsiodzeaie jeszcze przed 
jtol 11 dniem. Otwierając to  posiedzauie Goliejm 
ośn ia.dc-zył, .że wbrew rapownieidoan Protcpo- 
jiowa roziTiiciy u] rożne przybierają charakter''©©- 
•raz gtożniejezy i dlatego potrzeba (natychmiast 
rozrtraygnąe, eo dalej robiu. Z refera-tem tar/o- 
wu wystąpił PTOtopo-jfOW, dowodząc, żs obawy 
fczefa rządu są 'zupełnie bezzasadne. Protonopow 
przedstawił na do-wód szcBegóiowe relacye de
partamentu ‘pohcyi, z których, wynikało żo w 
rozruchaeli aiozestniczy nio więcej j'alc 10.000 lu- 
Jzi- rozrzuonnych po rozmaitych rej oto ach Pe
tersburga. Pioflicya cala, jest saącsBygr.owana 1 
uzlmojtma ©d! stóp do głów. Dalej ośwladczjd 
Urotojioporw, ż© miał speocałną jkonfereuc-yę 2 
komendanton. mkijsita, gcinera.łem Ohabałoiwem. 
który zapewnił go kategojye-znf©, że w  każdej 
chwili n,a, żądaaiie ministra, może dosia.rozyć 
30.000 żołnierzy iz odpowiiednimi ©ddedattami ka» 
rabhiów' maszyriOwycłi i aadylaryi dla, zgnieefrt 
nia, rewtaiucyi. Pięćdziesiąt pa-ncemycJi autotao- 
bilów, uzbrojonych w karabiny maszynowe stoi 
gotowych do użjdlm w każdej chwili. Wobec 
tego — KakońcKjd swój referat Protopr%pow —- 
nie UBBtoa wątpić o  łatwości, m jaką &t2taoi się 
rewrolucyę.

Nad 'ym wjwtedem Protopbpbwrt, wrjwiązała 
Się bardzo ożywiona, djykusya. Pierwszy, zabrał 
gfcs minister spraw zagrań/ Pokrowsfci* wydia-

4 > 1 . • . ,7.----- 2 ^  tylko [ żująo, że stlum;enie rozmehów sita oreż;rt n i /  do-
.^raiue, z  k -o rv m j n o liew a  d z ię k i yawera.sii|(n.rnnra:'łsi dm ntesr-ogo ; i-^ f'rórow  -ft^^nean

•oójśeae rządu na, ustępstwa wobec Dumy i spo
łeczeństwa. Pokrowskij wifdcizal dalej, że skład 
gJłńauA-u budzi mieaaduwoł&ni-e naiwct w maj,har
dzi ej THnińriromwinyeh sfera-eh spoleczoństwra i 
dlaLCgo ińoAęży -roapocirać jirzodewszysUciem cd 
rękonatmkcyi gabinetu. Wy wody Pokrowskio- 
go poparli Ritnich, Fiaodediew' i  Kriiger-Woj- 

,n owAkk Przeciw' Pokrowsldomu wystąpił Tro- 
rtopopow, dowodząc, że 'wnuina gabinetu jest 
ty ik^  ha^tan, poza ikiórem kryją się inne zu
pełnie niemożliwe do przyjęcia żądania- rewo- 

Kucyjnej Rasri. Przy toin izauważył Protopo- 
iipow, że jeżeli rozruchy rozszerzyły A-iię, to dla- 
•Łcgo, że władizo w preiw^zej i oh fazie wystę- 
■tocSwate łagodnie, amikając redew u krwi. Teraz 
jednak będą anstesowame wszystkie środki z co
lą liezwzględnością, co niewątpliwie przyniesie 
pożądań© skutki.

J reszdie ,po dhigich naradach gabinet po-sta- 
nowił mawia Bać rdktowania 'ze stronnictw-ami 
Durny od nacyoTialittów do kadetów wdąeauie 
co do kompromisu, którwby mógł zadowolić 
społeczeństwo rosyjskie-. Prowadzenie rokowań 
gabinet polecił Po-kr aw,- ki emu i R,irticiiocvi.

W aiioJzMę dnia 11 marca rano Pokrowskn 
i Riittich roizpoozęli te  frolrowania. Już po pierw* 
szeę fccmfereneyi wstępnej okasn.ło sic, że ż;a:dne 
©teściowe ustępstwa mie adbkeią uspokoić oru- 
nii mibłie®nej, że dla, praywTÓc-enia spokoju po- 
"irizebneai, jest ]/rzedewrz tki om ustąpienie ca
łego gabinetu. Pray tem członkowie partyj dum- 
'dSidli ostrzegali członków' rządu, aby gabinet 
z ustąpieniem nio ‘zwlekał, bo i tak  może jest 
już iza późno.

Rezultat narad zakomunikował Pokrowaki te
lefoniczni,'1 Golicynowi, który  zwołał nadzwy

czajne poBiodzenie rady ministrów na godzin»
’ 6 (wtocooranb (Pi-osledizenie odbrta się rw rwiii Gol 
Rcrna na K M óohńw hj, ponieważ nromier bał

się jiiż-piizejeżdżać przez Kcw&ki Prospekt, na 
którym w e-iągu całego dnia strzelano

Po referatach Potkrow&kiego i Rit-llcha rozuo- 
ezeda się dj'skusya, z której wąmikalo, że więk
szość rządu uważa, wprawdzie,' za micodzoiwne 
swojo ustąpienie natychmiastowe, aie równo
cześnie 7. rozw iftizaniem Dumy. Itotiwe-m było 
satwieirilzcnpe. faktu, że zdenerwowanie więk
szości, Dumy war, .sta z godziny na  godzinę i żc 
'kontakt międ-zj- Dumą a  ulicą zacieśnia- się 
©oraz bardziej /R o  długiej dalszej dysk asy i (tol 
tic-yn podTlr'1 pod glosowanie dwie kwesfre: 
TOKwi^mnie Damy i ustapiome catogo gabine
tu. Zrnowu roapoeżęta s:ę deb&ta.. 'Zakończona
wreszcie tem, ż®wfewcł uchwali! rozwiązać Du

io. docytzyę zaś co do swojego ustąpienia od
łożył do wtorku id!o posiedzenia, zwyczajnego, 
które jednak już nie odbyto się, bo tymczasem 
wszyscy ministrowie5 zimie źli się pod kluczem, 
jatko więźniowie rządu prowizorycznogo.

Dzień 12 marcą — ponietteisłek — był osta- 
teim  dniera carskiego rządu. Oto jego histon®. 
WbrcW. powziętemu urozoraj postańowieimi, Go- 
•licjm izwołał gabinet na- nowe nadzwyczajne po- 
siedsenie pod wpływem wzmagaja. coj się grozy 
rewylue-jd. Posiedzenie reszpoczeło się od refera
tu ministra, woynj .Biela,jęwa o rozruchach, któ
re wwbii-ohły w^sród wojska i  o przejściu trzech 
pułków YUołyifekiego, Preobrażeńskiego i części 
Litewskiego na stronę rewolucji V

Prezydent gabinetu i inni ministrowie zaata
kowali bardro ostro Protopopowa-, który  drżał 
cały i był prawie nieprzmomny. Golicjm 0- 
śwńadczył mu yrręm. że on to  s wojem i uspaka- 
ia,iącemi relacyrami wprowadził *w błąd cały °;a- 
tolnot i wytworzjd syituaeyę, w  które i on 0<--L- 
ey,n nie widzi już możliwość' ratowaniu w la m- 
carskiej,

Praton'onow oehloTiawszw no chwili, .m-óbowai

bronie się. dowodząc, że rewolucya pizybrał? 
charakter żywioławy, że przyłączenia się do' 
niej pierw.s7.ycl1 pułków grAirdyjsldeli nikt nic 
mógł przewidzieć i t-. d. Wywodów treli jednak 
toni -minLiWwśe słuchać nie chcieli. Wszj scy 
zaczęli rówm-ocześnie krzyoseć. Niektórzy pity!

iiimi wygrażali Prot.oponowrowj przed twarzą, 
tis;. że fen dał za- w y g ra n ^ i 'Zgarbicny u w i j  
się w głąb teśaliii, a-by ©tę j-Tfz więcej ani jednej*, 
słowem nie 'odezwać.

Kied> zebranie 'Uspokoiło sic inręe-ó,. GoP n 
'oświadezyl. że uwńża. za potrzetnie podda© pod 
obrady 'kw€«styę, czy Protepopow ma- jia-tyck- 
mi ust ustąpić ze- st'ałi’o'wiskn, miimtr-ą. spraw we
wnętrznych. Itozy tem dodał Golicyn, że 
wprawdzie -ui-siuiięcie ministra nie leży w kom- 
potoncyi •gabinętu, ale on to przekroczenie za
kresu ? woj et ^ a d z y  bierze aia gbmj r o , ©dpowie- 
d-zia-lność, ponieważ nie może ani chwili dluże1 
pozostawaj w jednym gabinecie z Protepopo- 
w em .

Mbńasek -Galicjaia przyjęto jednomjtolnie bez 
ilyskusjd, wobec -czego Protoptopow wstał i w 
nrTcz&riu, z nikim się nie żegnając, -opuścił 
-&adę. Po jego -wyjściu gabinet ngiłował dalej o  
bradować. Ale obradj' nie ldeiły się- wskutek 0- 
gromnego zdenerwowania uczestników. Golicyn 
•o-świade&ył, że jedyną ina^fejejię- ętanowi jeszcze 
nagła pomoc z poza Petersburga. Ministrowie 
posiedzieli jeszcze z pół godziny ra-zom. poózea 
rozjechali się do domów.

Na godzinę szóstą Golicyn zwołał następne 
posiedzenie gabinetu. Tym raże-m już do pałacu 
Mauwińskiego, ponieważ w ciągu popołudnia. d.o- 
m-esionomujż© thuny-i zrewoltowane wojska ma
ją. -zamiar otoczyć- jego willę na Mochowej w c-e 
Iu przeprowadzenia w niej rewizyi i aresztowa 
-aia eałćgo gabraetu. (O. d. -nj

Konstantu Srw*iA»>»w
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j8B6raJ!isimasa rospfstfeia.
^Dzaewsik Pefexx^P£włz.kt« z 5 rn®ja.' diouosi:
Wódz naczelny, gem. A l e k s i «  j ew , tw wy- 

wfeJd&ie x  przsids,ta wicielanii 'prcusy ■oświadczył, 
co sastępije:

s-Itok 1917 będzie rokieim ifecydiująeym o 
wojnie wazechświat-owoj, ą& yż s m ó i y  lak" asu- 
ż y ty  się, iż wątpliwa •■esy będą j®og3y one oka- 
aaJć zdolność Kio walki dłużej niż w ciągu 4 czy  
o miesięcy Ojprocs zupełnie tia.tortHuego wy- 
ozempama. (przez wojnę TsSeygftMi państw wc- 
jiijąoyeh, niieWij.tipfoTOe zbliża się wyczenpa ni© 
śruditców, głównie żywnościowych, i -jesfr- to  zja
wisko wspólne dla wszystkich wodujących«.

Żgdsm a „iooredsś3w “  w Bosy?.
»D.zścaiiik PetrogTatLzikk z  8 maja. 'donosi:
Na, żądani© fa. Lwowa ■minfetons.twto spraw 

wewnętuzaiych ułożyło zostawienie żądań, wy
suniętych /przez peszczeigótne nsrodoynośoi. W 
zest aw ten: u ton wskazano, rż

_i)  Ukraińcy żądają , utocomM, wydania aktu 
używania jeżyka ukrmińslriegO' w nraędacb i 
łafeołaoJi i nie włącz., nia do Polski — Chełm- 
sznzyzciy;

2) Łotysze żądają autonomii Łotwy;
3) Estończycy autonomii Estonii;
4) Litwini autonomii Li+my; stworzenia woj

ska Ptew^kiego;
5) Bhrłonwsim wypowiadają się a i  ustrojem 

federacyjnym Rosyi, w  którym Białoruś stajio- 
w ć będzie jeden s© steacw;

6) fb/mauś żądają *wtKac*łi teay.fcoiryalnej j 
kościelnej, a także -unarodoiwieika szkoły;

7) Muzułmanie unarodowienia szkoły, nadu- 
oiai osobnego- ąs-zerfi+awicmlstw-a w jionsty - 
tuiam-cie.

8) Żydzi żądają-dwa rodowiemia szkół i przy 
jęcia ik-h puzaz steub.

W l l l W 3 !J i i p  W I M ? .
(Tał. c. s Biura a o r tsp j

Warszawa, 26 m aja.
W obwioisz-ezeniu poda ję  go.ne rad g u b eu n a to r 

B e  s e l e r  dio wiadomości, ze kanclerz Rzeszy 
w względu na proidamowmflie Królestwa Pol- 
&fclego zgodził się sia .jego ps-mpozycyę w sora- 
wie odmiennego uregniow«nia cJszKodowa.ila 
aa zajęte przez pańskwo niemieckie w  general- 
gubeoiii wasszawskiej p rz e d m io ty . P a ń s tw o w a  
•compjsya od isz to d o w aii w  Berli-nio sos,Łaje upoł- 
nOiisoon-ioną m ieeztkaiirom  ge-neia za
wywiaBisciziona w  -ty m że  obszanz-e rz e c z y  p rz y 
z n a ć  o d sz k o d o w an ie , a  wfitoraasaśeśe narogół w 
pełnej wysokości wartości niemieckiej pokojo- 

,w ej; oprócz tego procenta i k ó rz  ta maj?- b y ć  w 
tej samej mierze zwrócone, jak Niemcom w 
Rzeszy i sprzymierzeńcem.

P^Ktlts (ram  psisM gj po stronie 
m & ł i g j .

»Dz:.e»nik Pet-rogradz/ki« z 5 maja zamieszcza 
Bfiistfj*5jjące p ism o :

My Giż-oj ponłpfeató. grcoo P o la k ó w  w  MoRy- 
iô vi:C B 'iii ŁoirusfcwiL róónycii :pog‘isid.6.w .polLtycz- 
nych. p r o t e s t u j e m y  przeciwko tworzeniu 
arnjiii po-MJej na teryiaryum rbsyjskiom1. Pola
cy na cbmyźn-ie ,n i e m a j  ą p r a w a formowa- 
m& wimu polskiej, nie mając na to Boewole«M» 
K ady  ̂»ętum w Ws-r^zaWie. Ponnowanio armii 
polskiej równa się tworzenia rządu poza kra
jom. Ewstóuiihy za prawowity inząd1 nasz rzad 
R a d ę  Stanu w  W arsaarw ie.

Mikołaj Siek-mmk3, M. Ż«rawwłvi, P. Maiew- 
afc, F. Orłowski. W. Basewiifc', A. Kowalski, L 
Kiowalakd, Bro-nisk-w-a Kowalska, J. Filipowicz,
J. Sekienski, H Rzak, W. Siekierełca. S. fio -  
ozora.

M ohy’ó w  B ia ło ru sk i, d.mT 27 i  w ie ta ia  1917. 
•i'. P . -O azeta- I  o iska«  w  M oskw ie, j a k o  ini- 

ryuto.fcai fo m w w a n b  a®mi9 p o k k ic j ,  w y  ̂ '.J z :  
w eJią k rz y w d ę  n a ro d o w i pofek iem u g dyż  p rz y 
g o to w u je  n a m  d w ig ą  T a  'g-owicę.

Kfitnisya tiia s p ?b b  obcych poddanych 
t> rfcsktiiie.

3 Echo PoA-kier z 10 msja donosi:
Pow ołana, ao ż y c ia  pnzy A om isa-ryacie rao- 

t. lew -ikim  K o m isy a  do  s p ra w  p o d d a n y c h  
p a  i»fw  n-ieprz^ ja d e lś k ic h ,  k k ł;« la  s ię  e  d w ó eh  
,poaiiocm kow  k o n u b arz a , p iu ed staw ie ie ła  R a d y  
w ejsteuw ej, w y d z ia łu  kontrwywyiad.om aw evo  
p r z y  6Kbibm _ o k rę g u  w ojskow e-go, oraz, a * o k -  
iralmoj K on issy i ^  w rd z ia h i
o c to u n j«. ffiÓHUsya: z b a d a ć  m a ; ja k  w iadom o , 

zarów no  ty c h  fhO 'jdan\cłi p a ń s tw  mieprz.y.jaciel- 
hkich, k tó rz y  zan a ieszk u ją  w  Moskwiio C2-„ 
so w  d aw n ie jszy ch , ja k  i  ty c h ,  k tó rz y  przybył# 
tu  bee  pozw o len ia  w ład z  w c ią g u  -maim i kwii-.t- 
n ia  br. W zw uązku -/. tern, w sz y s c y  pirsobyw ają- 
c> w M oskw ie podiłaaii .niemieec-y \ a u s ł ry a c c r ,  
o ia a  oso , r. k.LÓr«i<>t.TOy.uiaJy p o d d a ń s tw o  ro - 
'fijjsi a e  po d m u  , -.^ibfcnia 1914 r.. zo b o w iązan i 
są s to u n c  im ty c h m ia s t o s o b i e  w  k o m is  \
ryw tótch rej-o ieow y-ch  (cynkubich).

_ Komi-suyatom połemno aobówiązać właści
cieli d-oiuiów do aubratinwiia zandes-zildurania tym 
IKoddanym naendeckwn i auetiyaokhn, 'któray 
il>ie pew-wolewk na pobyt w Moskwie,
ajwaaffltt aaiwianlawmó oni mają o każdym nnzŷ - 
bj.waśHcjtrrr <1 Mo«.kwv obcym podiianym. —

®  ^ f ! ' p  do tycząc©  w y ja z d u  (podda-
n y j i  .Hemie kich . austi-yackicb, skom.oenlro- 
wane są w  8 WydsAde un ©du m m e M k a  m  
eta (graoonaczalskw-P. dokąd też kie im a ć  na 
ierzy wszeiicie pro,-ljy w tej kwestyj.

oddal usługi. Szczeiy dem okrata, nie odsuw ał ni
kogo od w spółpracy w zarządzie m iasta, jedynie 
dobro jego i rozwój m ając n a  celu.

W  w ystąpieniach publicznych cechow ała go za
wsze powaga, w przem ów ieniach gorąca miłość 
Ojczyzny, wielkie zrozumienie przedm iotu i  wzo
rowe opracowanie.

Jed n a  z w ybitnych i pięknych osobistości w za
sądzi©  m iasta, jeden z praw dziw ie zasłużonych o- 
byw ateli naszego starego  grodu schodzi do  grobu.

Ś. p. Józef E dw ard F  r i e d l e i n  urodził się w 
roku 1831 w K rakow ie jako syn znanego wówczas 
w łaściciela księgarni i d rukarn i D aniela E dw arda 
Friedleioa. B yła to t. zw. d rukarn ia  „pod Sow ą", 
zam knięte  później przez rząd  za w ydaw anie odezw 
do pow stańców . Ś. p. Józef Friedlein uczęszczał do 
granazy-um  św. A nny w  K rakow ie; egzamhi doj
rzałości złożył w roku  1848. W  tym  też roku nale
żał do ówczesnej m iliryi obyw atelskiej w naszem 
mieście. W  la tach  1S50— 1833 uczęszczał na uni
w ersy te t lc-akowski n a  w ydział m atem atyczno- 
przyrodniczy. Bo śmierci swojego ojca w  roku 
B-Ó5 objął po nim znaną księgarnię, należącą do 
rodziny Friedleinów  i założoną w  K rakowie je
szcze w roku 1794.

F ra ca  jego w krakow skiej Kadzie miejskiej roz
poczęła się jeszcze w roku 1866, k iedy  po raz pier
wszy został do niej w ybrany. W Badzie miejskiej 
zasiada! bez przerw y aż do roku 1878. W  tym  ro
ku dobrowolnie złożył m andat radziecki. N astęp
nie ponowm e obdarzyło go obyw atelstwo k rak o w 
skie m andatem  radzieckim  w tym  samym roku i 
odiąd  bez przerw y zasiadał w R a d ®  miejskiej aż 
do roku 1905. ^

W iceprezydentem  rniasta w ybrany  był po raz 
pierwszy w roku.1884, po raz d ru g i.w  roku 1S87, 
po raz -trzeci w  roku  1890. P rezydentem  m iasta 
K rakow a był w ybrany  ś. p. Józef kned lem  po raz 
p ie n .sz y  roku 1893- J l  po raz drugi w roku 
1899. Z godrfości prezydenta m iasta zrezygnow ał 
w roku 1904.

Z śmie-rcią ś p. Józ< fa Friedk-ina schodzi do 
grobu jeden z- najbardziej zasłużonych w  poprzed
nim okresie sam orządu gm innego obywateli nasze
go m iasta. Ja k o  radca  m iejski w la tach  dawny-.h 
żywą działalność rozw inął przedew szystkirm  w 
sekcyi ekonom icznej, do k tó re j należał od roku 
1874 i dłuższy czas był jej przewódnieżąeyrn. N a
leżał również do kom isy i dla uporządkow ania niia 
sta, restau racy i .Sukiennic, kom isyi p lan tacy jnej, 
pożarnej, akcyzowej, gazowej, pożyczkow ej, p rze
m ysłowej, sanharupj i teatralnej. Ś. p. Józef Frie- 
d k in  był przewodniczącym  K om itetu  d la  budow y 
obecnego tea tru  m iejskiego. O rganizacya i s ta tu t 
m iejskiej s traży  pożarnej są  dziełem ś. p. zm arłego 
prezydenta 1 h-dleina.

Był on także zam iłowanym  num izm atykiem  i 
pozostaw ił kolekcye cennych s ta rych  m onet pol
skich. P ozostał również po nim bardzo w artościo
wy zbiór rycin, przedstaw iających  królów polskich.

Oześć pam ięci zadużon-ego obyw atela miasta!
P o g ra  b ś. p. Józefa  F riodlcina odbędzie się w 

niedziele o godzinie 3 po południu z dom u żałoby 
przy ulicy Brackiej 1, 4.

gobgfca, 26  M aja  iB lT .v

t  jimFfletfieiH.
W czoraj po j oludniu um arł w  K rakow ie były 

prezydent m. K rakow a, w ieloletni w iceprezydent 
i jeden z na jsta rszych  radców, Józef F r i e d l e i n ,  
•właM cieł znanej pownzóelmfe w mieście i k ra ju  
księgarń, nakładow ej.

W  poprzednim  okresie .au tonom ii m iejskiej ode
g ra ł ś. p. Józef F riedlein  w ybitną rolę i położył 
niezaprzeczone, przez ogół obyw ateli uznane za
sługi. Skrom ny i  cichy, nie narzucający  się, pojmo
w ał obowiązki radcy  miejskiego bardzo poważnie, 
adm inistraoyą miejską, zajm ow ał się z budującą 
gorliw ośńą i nńprzfcśeigiuouą pilnością. Zarówno 
jako adc-a miejski, ja k  w iceprezydent, a  potem  
prezydent, w y ez eą y w a l swoje siły w w ytężającej 
j r s e y  dla dobra m iasta , k tórem u też pamięci godne

Fr. Raw-Biedroń.

Les* bsiianl sznur.
Leci bociani sznur, prztdh ig i, 
leci pod jdebem złotem 
budzić po batach  lud  klekotem , 
do praw - w ołać plngt.

Leci i w oła lud kk-kotem, 
ale —  napróżno w ola — 
Fewno nie w jedzą boćki o tom, 
że tu  spalone siofa...

K rążą to  tam , to tu  z powrotem , 
skrzydłam i wia.tr kołysze; 
ha! — m ącą n lk o  piór trzepotem  
bezludnych osrcl ciszę.

Z wriosną 1917.

Gd Admluistrae^L
Cełera uregulow ania nakładu, prosimy

0 m ożliwie najw cześn iejsze nadsyjanie pre
num eraty. —  W arunki prenum eraty zam ie
szczone są w nagłów ku dziennika.

K r o n i k a *
Kraków, 2& m a ja .

Burza, Fo k ilkunastodniow ej posusze, po łączo
nej aa  przem ian z chłodem  i gorącem , nastała  wczo
raj nareszcie odm iana. Dzień był gorący, kaniku- 
larny, słońce doskw ierało w  poiudniCj jak  n igdy 
przedtem . Fo południu  horyzont pok ry ł się efear- 
nem i chm urami, pow ietrze było niezw ykle parne
1 duszne. W  godzinach w ieczornych zerw ał się w i
cher, unoszący tum any kurzu  i prochu ulicam i 
mistóia; rozległy się grzm oty  i Mj Skawice. Zdawa 
łc się, ż e d a d a  chwila spadnie ulewa, n iestety, 
okazało się ,'zgodn ie  z przysłow iem , że „z wielkiej 
chm ury m ały d eszc z1. W prawdzie padał k ilka ra 
zy z przerwam i, pow ietrze oczyścił i ozięHi, je
dnakże zeschniętej ziemi należycie nie zwtizyl. 
V deszczu czekają pola, ogrody i sady, czekają 
wszyscy rolnicy.

O biady kom isyj gospodarczych K oła polskiego. 
Pizo z cały dzień \y czorajszy toczyły się w- k rakow 
skim  m agistracie obrady członków  kom isyi gospo
darczych Kcda polskiego, pod przeu odnictwem  
prezydan ta d ra  Lea. Głównym przedm iotem  obrad 
były sprawy npro-u izacyjue.

Pierwszy' zabrał głos dy^pktor wy żywi"iiia lu 
dności w W iedniu, d r Ak-ksancler B a c z y ń s k i  
i przedstaw/ił e tan  aprow izacyi w Galicyi w  sto
sunku do innych prow incyj aus(ryackich, k tóre 
zresztą nie były  naw iedzone klęskam i inw az ji. — 
Dyr. d r Rac z jt liski zapewniał, że G alieya pod 
w zględem  aprow izacyi nie będzie gorzej trak to 
w aną od innych  krajów  koronnych i że w m iarę 
możności po trzeby je j będą uwzględnione.

P ułkow nik lir. L a m e z a n imieniem krajow ego 
F rzędu gospodarczego przedstaw ił obecną sytua- 
cyę w dziedzinie aprow izacyi w  Galicj i, omówił 
s tan  istm ejących środków  żywności, w reszcie 
zajm ow ał Gę sposobem równom iernego rozdziału  
tych zapasów.

P rofesor dr N o w a k  przem aw iał następnie
0 obrocie bydłem  w kraju , poezem  zabierali głos 
dr M aiyan L ang  i dr B-.jda, a  następnie dyrek toro
wie C entrali handlow ej d r B ednarski i Zakrzew 
ski.

In teresu jącą  mowę w ygłosił poseł hr. R  e y, 
p rzy taczając m em oryał chrześcijańskich kupców
1 handlarzy  trzodą chlewną. W  rnem oryale tym  
przytoczono szereg charak terystycznych  nadużyć

przy nabyw aniu  bydła przez Centralę, względnie 
przez jej organ „Pecus , zajm ujący się skupow a
niem bydła rzeźnagę.

W  tej sprawie przem aw iało k ilku  posłów , po- 
czem w ybrano sutikom itet, złożony z pp.-. K ędzio
ra, H allera, K lem ensiew icza i  d ra  G rossa d la  zba
dania zarzutów , poclniesioifyoh przeciw ko Cen
trali d la  obrotu bydłem .

Obrady, k tó re  są poufne, odbywać sio będą. 
dzisiaj w dalszym  ciągu.

Z akaz wywozu środków  spożywczych z K rako 
wa. W czoraj wieczorem w  m agistracie k rakow 
skim  odbyła się konfereneya w spraw ie usta len ia 
ś rislej kontroli nad wywozem zakazanych avtj'ku- 
łów żywnościowych z obrębu K rakow a. Obradom 
przew odniczył w iceprezydent J . K . F  e d e r o- 
w ; c z. W zięli w nich udział przedstaw iciele ko 
m endy tw ie rd zy ,' zandarm eryi fortecznej, d jTekcyi 
pelieyi, inspektoratów  kolei państw ow ej i poczto
wego, kom endy dworem kolejow ego, adm inistracja 
akcyzy  m iejskiej, wreszcie referęntów  m agistratu  
krakow skiego.

Po dłuższej dyskusyi uchwalono wykonj-wać 
ścisłą kontro lę nad tym  wywozem w analogiczny 
sposób," jak  poprzednio. W ywozonj7 tow ar w razie 
p rzytrzym ania ulegnie bezwzględnie konfiskacie, 
a  w inni nadto  karan i będą wj^sokiemi grzyw nam i 
i u tra tą  konccs\'j przem ysłowych.

Pozwolenia na wywóz \  K rakow a. Prezydjuun 
m ag istratu  u ra s ta  K rakow a kom unikuje:

W ykonując roząiorząuzi-nic nam ies tn ie tna  z d. 
21 m aja b. r ^ d e le g a t  nam iestnictw a, jako  c. k. 
komissSz tw ierdzy, upow ażnił prezydym n. juśasta 
b ra k o w a  do w j’dawa,riia pozw'oleii wywozu a r tj-- 
kułów , objęyyfJi pow oła nem obwibs^fczeniem. z re
jonu fortecznego. Pozwolenia te będą, wwdawanc 
w w j dziale ITlo m ag istra tu  (oficyna, I. piętro). — 
K ontro la  wywozu będzie w yl:onj’w ana w sposób 
cletcchczasowy.

Oteligacye V pożyczki w ojennej. Aus.tr. wo^.keywj7 
fundusa wdów i  sśec-ót (daktl uber//p,’eeae6) w K rako- 
wie, (jsmush starost wa), podaje do w iadom ości osółfe 
k tó re  za pośrodiii-atwon fundus>z<u subsbiyfocwaly na 
V -tą pożyczkę w ojenną, m  k to  nic otrzym af dotąd 
fb ligacyi na Y -tą  pożyczkę, w inien bezzw łocziro 
w ró c ić  wrę. o nadesłan ie obligiaeyi do cdnwsftł^o 
bairku lub Funduszu. Poniew aż 1 czerw ca b. r. pto- 
tny  je s t pie?i\us«y kupon V-tej jiozjuzdri wojennej. 
jW’W-1® banki n a  żądanie eubskryibontów równocze
śnie 7, obligacjaim i prześlą im odsetki na ten kupon 
przypadając*.

W yjazd dzieci na wieś. W oeoraj o b r a u o w a 1 a 
sckr.jui szkolna B ady m iejskiej nad  zgłoszonym 
przez r. in. Terosia na ostatniem  posiedzeniu Ra- 
dy m iejskiej w nioskiem  wr spraw ie masowego 
w ysyłania dzcci krakow skich na wieś. W  toku 
ożywionej, w ielką życzliwością, d la  spraw y na
cechow anej dyskusja, okazało się, że łatw iej by 
łoby znaloić fundusze n a  w ysianie dzieci na wieś, 
niż ap row izac ję  dla nich, gdyż wieś równke jest 
dzismj prawie wyeksploatow ana., jak  miiwdo.

I tak  zaeliodnio-ga,ricyjskie Towarzyet-wo oehro- 
»y  d z ^ e i i m łodzieży podjęło jiiż w  tej sprawie 
s ta ra n u j k tóre jednak  zl«yt w ydatnym  rezirttat^m 
uwieńczone nie zostały. W  in ternacie w  K to ś J m  
dzięki stw aniom  Tow a iz j stw a, umieścić będzie 
m ożna 50—60 dzieci; w Żegiestowie u z y s k a ć b ę 
dzie m ożna w illę z 50—60 pokoi, urządzić się też 
m a k o lo n ię  w M yślenicach, w  O! zjaineh w  pow. 
gorl :kim. w Grom niku i Tuchowie. Proboszczo
wie • obyw atele ziemssy, nickt.óYzy ty lko, pi zy- 
rzełJi p ,z jnae po 2 do 3 dzieci. B 'ogóio rl'owjU7.v- 
-ew-o n rc ^ b t i - ^ w y ż W ^ k ip  W!') •fł:'Jori. O p ró e ^ t!Ao 
k-i kutio w Rabce, K ochanowie i Porębie dadzą po- 
nt&eszezcnie pewnej liczbie dzieci. J e s t także za
m iar zużycia n a  kolonio bromków wojskowycii w  
f ire o ź n ™  obecnie ‘stojących pustką.

Tow arzjrstw a koionij już istu irjąóe, m ogłyby z 
różnych publicznych funduszów  otrzym ać dość wy- 
J a tn e  subwenejm, jeśli-ćlla dzieci z.fipcwniąyapro- 
wizac.yę. Gmina także pospieszy z pom ocą. Ale 
ca ła  ta- akcya  objęłaby t  najlepszym  razie ja 
kich 600—700 dzieci. B aszta mu® zostąó  w mie
ście i dla ni'-h należałoby potworzjm  półkolonie w 
p-ar.karh m iejA ieh i n a  K rzem ionkach.

W  sprawie tej zwracają, nam uwago. .że> pewną 
liczbę dzieci um ieśeićbj' m ożna w K r ó l e s t w i e  
B o i s k i e m  (X)jców), guzi* 'Stosunki iiauowizacjęj- 
ne nie są jeszcze tak  rozpaczliwe^ jak  u nas.

D la w drożenia akc-yi na, w łaściw e to ry  i p rzy
spieszenia jej, w ybra ła  sekeya dla tej spraw y k o 
m i t e t ,  w któreg-o sk ład  v.e»z!i rad c y  miejscy: 
Peroś, ks. kanonik  Masuje 'dr Schneider, W. 
Ostrowski i St. Nowak":A

Przed zjazdem T ow arzystw a nauczycieli szkól 
wyższych.' Zarząd głów ny T ow arzystw a nauczycie
li szkól wyższjmli zaw iadam ia w uzupełnieniu ogło
szenia o tegoroczną m zjeździć ćffonków  low arzji-j 
Śrwo w dniu 27 m aja b. r. w Kr*l-:o„ie, iż w skutek 
nieporozum ienia nie zaznaczono w rozesłanym  po
rządku dz ien n jm  tego zjazdu,, że refera t zbiorowy 
pod ty tu łem : »0  ważności poszczególnych g ru p
przedm iotów  szkoh ' średniej d!a ogólnego wj 
kszta.lcenia« zainiejrowalo Tow:irzjfs.t\vo PoLskicgo 
In s ty tu tu  Pedagogicznego w  Krakowie? którego 
prezes, profesor un iw ersy te tu  Jagiellońskiego dr 
H e i n r i c h ,  pozyskał referentów ' w osobach pp .: 
prof. M orawskiego. Chrzanowskiego, kinoiuehow- 
skiego i d ra Bykow skiego; że wreszcie profesor 
Ign. Chrzanowska fiiówić będzie nie o języku  pol
skim  i literaturze, ’ 'ie’ez o iT ilołogii klasycznej): 
obok profesora K. Jlorajyśkiego.

KoruKya szkolna Związku nauczycielstw a ludo 
wego rozpoczęła sw oją działalność referatem  dyr. 
B c r n a  d z i k i c w i e,z a: »0  celach i zadaniach
szkoły  ludow ejx. Licznie zebrana jmblicziiość, tak  
nauczy cielst\. o, jak  goście, w ysłuchali z niezw y
kli nr zainteresow aniem  wywodów  prelegenta , któ- 
łTgo praca ogarnęła w .lcalości w szystko, czego się 
społeczeństwo dom agać powinno od w yeiiowania 
szkolnego P relegent, uw zględniając wszystkie, 
zdobycze nowoczesnej pedagogiki, opiera reform ę 
szkoły polskiej n a  w skazaniach i zdobyczach n a
szej pedagogiki narodow ej, w ykazując, jak  i w 
czem odstąpiła szkoła ludowm galicy jska od idea
łów7 i tradyey j polskich. R ezultatem  d y sk u s ji było 
ogólne przeświadczenie, że pierwszym  w arunkiem  
postępu na polu w ychow ania i szkolnictw a jest 
w ykształcenie odpowiednich sił nauczycielskich, a 
stąd  żądania reform y sem inaiyum . Tentu też tem a
towi poświęcone zostanie zebranie w najbliższy 
p iątek , dnia 25 b. in., o godzinie GK wieczorem , 
k tó re  zagai d r H enryk  K a n a r e k .  To odczycie 
dyskusj-i. W następny  p ią tek , dn ia 1 ezenwca, re
ferat p. W i n i  a r  z o w e j: *0  w ychow aniu przed- 
szkolnem*. N a w szystkie zebrania, k tó re  odbyw a
ją  się sta le w  p ią tk i o godzinie 6 %  w ieczorem , go
ście m ają w stęp wolny.

E gzam in dojrzałości w  sem inaryum  nanczyeiel- 
skiem m ąskiem  w K rakow ie rozpocznie się częścią 
piśm ienną dnia 29 m aja  w budjm ku zak ładu  (ulica 
K arm elicka 1. 41) o godzinie S rano. E gzam in u s t
ny  odbędzie się w dniu 8 czerw ca i  następnych. 
Bliższe szczegóły w kancelarja  zakładu.

II. Koło pań wiejskich ziemi krakow skiej uk o n 
sty tuow ało  się w  naszem miejśyie w  dniu 21 maja

j b. r. Celem tego  pffigBamajj jeat wytw-arzemie lączni- 
»a pomiędKj ptodurcemtikiaima. a  ,odbiorcam i a rty k u 
łów  spożjnwcizych, a  w ięc: ułcfeyiiąaae paniom
wiieje/kim izbjitsu 'owioabw, przetiworów owocowycli, 
irab.alu, jayzyit, duobliu i t. ,p. i  akomcentDonnanie 
isipuzodurży ityoh ipr.oidufctów, nabjrwanjicih ''przcw.ażnie, 
pnzez ikoinciumetitów o d  pośredników , Uczących so
bie Ewyikłe zibyit isute 'pinowiizye. Do m rzą d u  III K ola 
■pań 'Wiiojskioh .ai^mi krajkiOiWiskiej w ybrane 'zostały: 
•p. Gabryela,wa kYędrjłeihioiwis&a,, R | j  jwzowodiaiożą^ 
ca, p, Jan in a  M orawska, jako zastępczyni przewo
dniczącej, p. Ludm iła S traszew ska, jako kierow ni
czka sek re taryatu , p. H enrykow a W ielow ieyska, 
jako  skarbniczka, p. Stanisław ow a Radziejow ska, 
jako sek re tarka. W  skład w ydżiału nadzorczego 
wchodzą.: pp. G ustaw ow a U jejska, B ronisław a Trze- 
trzew ińska, H elena S traszew ska i Feliksow a 
Szlacbtow ska. Zgłoszenia produktów  przyjm uje 
sek re ta ry a t II  K oła;"K raków , ul. Batorego 24, p a r
ter, od godz. 10 do 12 codziennie, z w yjątkiem  
św iąt i niedziel.

Z te a tru  m iejskiego im. Ju l. .Słowackiego. Dzi
siaj po raz. drugi a trak cy jn a  sztuka M. "Yemoida 
i H. O cenja „Mandaryni W u“ z p. Ludwikiem  Sol
skim  w oryginalnej ro li ty tu ło w e j.. chińskiego bo
hatera.
...Świąteczny repertoar tea tru  m iejskiego zapo

wiada na ju tro  po południu zawsze miie w ita n "  
widowisko narodow e W-l. A nczyeą: ..Kościuszkę 
CD3 B>w;lawieami‘‘, w ieezoreir { daw no niegwiną 
kom edye T. B ittnóra  iAVilki w  nocjT«. driigi 
uzień św-ięTaę w poniedziałek po  południu, pow tó
rzona.. będzie klasyczsia ketnedya W . Sardou ...Na
si 'pajsw dpeznieisi", jriecżórcm  zaś po raz trzeci 
. . M a i ^ y n  Yću11 z Liędwikiem SaiSkim |w roli ty 
tułowej. ,

Z m iejskiego tea tru  ludowego. Dzisiaj po połu
dniu „Dwór we W łodkow icach" Z. Przybylskiego, 
wieczorem wesoła operika  O. Straussa . D ookoła 
mhońci", w której poważą się publiczności dwie 
lulocłę deb iu tan tk i, w purtyi Stelli panna H ełena 
lłiogaiiaka, m ająca za sobą już minie w ystępy w 
Białej, oraz panna KeJsna K am ińska, w ystępują
ca w pnrty i Stcffi.

Świąteczny7 G iąlertoar sceny ludow ej zapow iada 
na niedzielę po południu ..Tw ardow skiego na K rze
m ionkach", w ieczorem kom edyę M. Bałuckiego 
„Klub kawalerów*,1'; na ponitxiziałok po południu: 
..Jal: to na wojence ładn ie11 Vół. HordwuBBG wie
czorem- ..K rólową iiYzcdiuieścia" K onstantego 
K ram io wak iegp'.

Saton sprzedaży w  Tow arzystw ie Sztuk p ięk 
nych. Na posiedzeniu Tow arzystw a- Sztuk pięk
nych w K rak o w ie 'w  dniu 20 b. rn.ó odbyteńf pod 
przewodnictwom dra  Tadeusza f€  y b u 1 s k  i c g o. 
zapadła uchw ala urządzenia osołmej ubikaeyi 
'gmachu T ow arzystw a wystawy7 »S*lonu sprzoda- 
ż jp S w  którY inby- publiczność, mląrin nabyw ać 
w s;:clktqfo rodzaju obrazy, rzeźby, sztychy i przed
m ioty artystycznego przcirTyslu. — Salon będzie; 
w pierwszej linii '.zakupywał działa sztuki, a  poza 
tern pośredniczył bęćźie także w  ich komisowej 
sprzedaży. Po oż: wioncj dysliusyi, projekt przyję-i 
to jednom yślnie i postanow iono natychm iast przy
stąpić do jSgo w ykofnłuia.

Półkolonie w parku dra Jo rdana . SeilrcTaryat 
T ow arzystw a w alki z fairuźlicą podaję dó wiado- 
mcjśsj; żc otwarcie, półkolenij d la  cizieci w parku 
dra Jo rd a i.a  nastąpi dn ia iłO  m aja b. r., to je s t we 
środę po Zielonych ś w ita c h .  Za.jiiiśanb dzieci n a 
leży7 pi-zyprowadzić cło stacy i tram w ajow ej obofc 
ko=rioia. Ń. Nf ,r gtńlzfrife 7*T  rntfo,' tub
w prost dfLparkn d ra  J o rdana o godzinie 8 rano.

Dnie Czerwonego Kr żyw A. .. ÓV nuułżkelę, dnia 
F i  i j.toh‘c cl i  i alck. d n i a f ^ b .  m.. dzisń slzcrw onc- 

o K isy z a tł  Pam iętajm y, że. każdy  g rosz , w rzuco
ny do puszki aC zen ,onego  K rzyża«, jezj-czyni. się

'zuMifojszciua cierpieli naszj-ch chorych i ran 
ny-; li .żo-łniarżj- i legiopistów .

Fesfyn  w  parku, dra Jordana.' Y niedzielę, dnia 
27 b. m., o godzinie 3 po poluciniu, w parku  dra 
Jo rd an a  odbędzie się w ielk i festen  na dochód k ra 
jow ego Stow arzyszenia »CSserwonego K rzj ia«  % 
bardzo obritj-.ni i urozinaieonym  program em ; atrak- 
cy ą  festynu będzie m iędzy' innem i lo te rya  fumo- 

bufet, obóz' cygańslii. sprzedaż kw iatów , pie
kielna jazda, kolo szczęścia, poczta ogrodowa 
i t. d. B ilety  mi festyn nabyw ać m ożna od godzi- 
ny S po południu przy*pięciu 'jias&fh w parku, a 
przedtem w księgarniach: K rzyżanow skiego. Fri-ed- 
leina iNSpóiki, lub G ebethnera i W olffa w R ynku 
głównym.

N iew ątpliw ie publiczność krttkowska. tłum nym  
udziałem  w festynie popr/A  gorąco usiłowania te 
go hum anitarnego przedsiębiorstwa.

W  kolległuni wykładów7 naukow ych (Rynek gh, 
linia A —Tb U r39) odbędzie w sobotę, dnia 26 
b. m 3 o godzinie 7)4 wieczorom, w yk ład  profesora 
d ra  Józefa  R e i s s  a pod tytułem - »ro jęcie k lasj7r 
r.Y/jmu L rom antyzm u w m uzj-caj. F rz j fortepianie 
M iedo J ł ii n z.

W ystaw a fotograficzna (ulica. G rodzka 1. 44). 
T utejszy  t .  k. oddział fotogr. zamierza p rzedsta
wić publiczności Krakowskiej w ystaw ę swoich do- 
tychczańowy.-h rcprodukcyj. lY ystaw a ta  obejmuje 
zdjęcia 'znąazniejszych pobojow isk, .na k tórych  się- 
odbywały poteżne '/.apasj7 narodów  w. czasie w id-  
kiego przełam ania frontu  w m aju 1915 roku, obra
zy z oblężoneeo i z powrotem zdobytego Przem y
śla, jako też liczne obrazy zc szerszej wschodniej 
YrńifoiMu w ojennej. Między wystaYcioneini pracam i 
znajdu ją Sie także liczne motywa, krakow skie. F o 
tografię nabyć m ożna w7 dowolnej ilości egzem pla
rzy7 - (pojedynczo i w7 album ach). Cały czysty do
chód przeznaczony jest na cele opieki wojennej. 
C oia w stępu wMiosi w dzień o tw arcia w ystaw y, 
tć jest w sC)ho~ę, 2 l i ,  a  w dnie następne dla ofi
cerów i cywilftyisk (dorosłych) ty lko  50 h, żołnie
rze i dzieci płacą, ty lko  20 h.

W ypłata  należytości za zarekw irow ane naczy
nia m etalowe. In ten d an tu ra  w ojskow a w K rakow ie 
asygnow ala tutejszej głów nej K asie taiłjjskiej kw o
tę  przesado 28.000 1\, jako pierw szą ra tę  n a  po
krycie ezęśei należytości za odebrano n a  cele w oj
uj7 naczynia m etalowe. Kwota t® służyć m a na po
krycie należytości, objętych poświadczeniam i od
bioru, w j7danem i przez czw artą kom isyę odbior
czą, k tó ra  urzędowmła w lokalu przy ulicy F ranci
szkańskiej 1. 4 w  czasie od 1 sierpnia do 28 spirp- 
nia 1916 roku, trzecią  kom isyc odbiorczą z ezhSn 
od 3L lipca do 25 sierpnie w Podgórzu Ąfilia. magi- 
stratn)’, następnie d rag ą  kom isyę dodatkow ą, to 
jb st z 15— 16 grudn ia 1916 roku i 3 'sty-frznia 1017 
roku i trzecią kom isyę dodatkow ą z £6 m arca do 
1 kw ietnia 1917 roku.

W szyscy posiadacze pośw iadczeń, ^wystawionych 
przez powyższe kom isyę i w powyżej oznaczonym  
czasie, w inni zgłosić się osobiście w tu te jszej głó
w nej K asie miejskie,j w godzinach urzędowych 
(m iędzy 9 a  1 w  południe), gdzie, po złożeniu po
zostającego w ich rękach  pośw iadczenia odbioru, 
o trzym ają przypadające w ynagrodzenie.

W yp ła ta  dalszych należytości nas tąp i w dniach 
najbliższych, a term in w yp łaty  ogłoszony będzie 
we w szystk ich  czasopism ach krakow skich.

Rekw izycya m eiali. W  dniach 29 i 30 m aja urzę- 
tlować będzie w  K rakow ie w  domu przy  R ynb" 
g.ów njan 1, 35 (pałac K rzj_sztofory) w g'cdzinacb 
od 9 rano do 1 w7 południe kom isya dodatkow a dla 
rek w izy c ji naczjni m etalow ych na celo w ojny. —, 
M agistrat przypom ina, żo n a  m ocy rozporządzenia 
m inistcryalnego z dnia 16 czerwca 1916 roku, ule
g ły  zajęciu n a  ce.le w oiny wszjrstkie znajdujące, się 
tak  u osób p ra w a tn jc h , jak  i przedsiębiorstwach 
przemysłówjjch i handlow ych naczyr.ia kuchenne 
i nakrycia stołowe, sporządzone z miedzi, stopów 
miedzi, mosiądzu, nikiu, cynj7 i stopów  cj7n j7. -•
0  ile przedm ioty tak ie w posiadaniu osób pryw a
tnych jeszcze się znajdują, w inuy być dodatkowo 
w tennim e wyżej oznaczonjm  cło komisyi odbior
czej oddane. Bezwarunko-ycmu obowiązkowi odda
nia podlegają, także kociołki miedziane na w7odę 
z pieców kuchennych, ko tły  do prania bielizny'
1 m iedziane"'cylindry z pieców łazienkow ych (to 
Ostatnie o ile nie były w7 wyznaczonym  y terminie 
zgłoszone w m agistracie cło w ym iany na cylindry 
zastępcze, k tóre ma się z urzędu dostarczyć).

M agistrat w zyw a Yvsżystkich, Tftór/y przedmio- 
tj; takie, objęte  rekwizycja?, jeszcze posiadają, aby 
je we Y.aasnj7m interesie ,  celem *-ućhylenia się od 
p rz y k ry c h  następstw  karnych jeszcze w  dniach 
29 i 80 b. m. na cele w ojuj' oddali. W j7p ła ta  iiale- 
żyrości za  o d dan e  obecnie  przedm ioty nastąpi w; 
kil i; a dni po oddauiu .

Y iadomosci od jeńców. Józef R 0 g  a n  o w i c z, 
ji dnor.^odiot.. p lu t 20 pu łku  piec.lurty, zaw iada
mia k m e n y ch  i znajom ych, iż obecnie pr?cdyw a 
w: Troickog^ws-ku Zabnikałsłriej Ohlasli, R osya Sy
bir, i^proiL Jc.ii o pam ięć i częste pisanie, by odzy
skać utracone od rolni z pow odu częstej zmiany 
ąwago adresu połączenie. Prosi przedew szystk ieŁ  • 
o pomoc finansową.

au i s r a f i a .
Zajęcie cukru i wyrobów z cukru  w Galicyi. J a k

donosi urzędował „G azeta Lw ow ska11, n a  podstaw ie 
ces!'rozporządzenia z dnia 24 m arca 1917 zajmuje 
nam iestniotwo na pokryoie zapotrzebow ania kraju 
Gabcyi i Lodom crju z W ielkiem  Księstwem  K ra  
kow skiem  cukier, cukierki i wszelkiego rodzaju 
wyroby z cukru w k ia ju , o ile nie są. potrzebne na 
zaspokojenie konsum cyi miejscowej, oraz zapo
trzebow ania w ojska i zakładów  Ywojskowjrah w k ra 
ju. Obrót tymi artykułam i w ew nątrz k ra ju  nie pod
lega na razie ograniczeniu. Bo m iejscowości poza  
obrębem G alicja wolno wspomniane, art.ykulj' prze
wozić kołam i, wwglęrlnie przesjdać koleją lub poc-z 
tą  jedynie za spccyalnem  pozwmlcmcm c. k; na- 
m icsnictwa. D ziałajacj7 w7brow7 temu zarządzeniu 
bąfin Itaraai ł.arn, pieniężną iż  do 10.000 kor., alba 
aresztom aż do 6 miesięcy.

Tarnów , 24 m aja; (S tan /.asiewów7 w7 pov*ie- 
cie. — ©kutki działalności k o m is ji rew izyjnych. — 
F re k w e n c ja  w szkołach ludow ych. — O dczyty p. 
RycMcr-Jiuiowaskioj. — Z T eatru  NowmgoY i 

K w estya przyszłych zbiorów rolnych, jako naj
wierniejsza k iie s ly a  w ew nętrzna państwTa  i krtiju, 
itheresuje dzisiaj w szj stkich. Uś,wiadamiamv so- 
bie aż nadto  dobrze, rrfY.biorj7 w ypadną gorzej, niż 
w roku  zeszłym; będą zatem  gorsze niż średnie, 
a  powodem tego stanu  b rak  robotnika, inw entarza 
nawozów7 szU ieznyębjiziurna do siewu, a przede- 
w sayslkiom  zm niejszenie racy i żywnościowej dla 
robotników7 r r ię jS a  i siły pociągow ej. Te wsaysb 
kie pow odj7, k tóre są '/.byt znane i me potrzebują 
[szczegółowego omówienia, dadzą się odnieść d&
w sziistkich poiciaiów  galicyjskich, a  więr i do pi
wiaru tarnow skiego, k tó ry  k rw a \.iąc  sm grzez sze 
rej; miesiecjy ną^ lin ii bojowej, należy do najbai 
dziej ziiiszbzonjwh.

J a k  ńtls inform ują /.e sfer nardzo miarodajnych", 
zasiewy w powiecie tarnow skim  zapow iadają siQ 
.bardzo nieszczególnie. Towrndy co dopiero wymie
nione w7 bardzo znacznej mierze m ożna odnieść do 
naszego pow iatu W  rozw ażaniu tej kw esty! trze- 
ia odróżnić gaamta obszarów7 dw orskich od grun

tów  i blopskich. Co do pierw szych — to te niezu
pełnie zostały obsiane głów7nie z powodu b raku  ro-i 
Lotnika i inw entarza, g ru n ta  zaś chłopsłue 7. powo
du !araku J„~ !ia. B rak robotnika też, jak  również 
brak  ziarna dom inują główuiie w spraw ie zasiewów 
rolnych.AY przeciw ieństw ie do krajów  zachodnich,, 
kraj nasz pod względem urlopów  n a  roboty  polne 
byw ał i j j s t  stale upośledźm y, a nasz pow iat szcze
gólnie. riotki furm anek chłopskich, aą ję tyęh  jest 
zwożeniem kam ienia na cm entarze żołnicrekie i to 
pod przą7niusem, a roli niem a k to  upraw iać. Sku
tek je s t ten, że parę tysięcy morgów w naszym  po
wiecie nie zostało obsianych, a  ozimin będzie m niej
0 przeszło tysiąc  morgów7 >-, ■

B rak ziarna przyczyni się również do zmniejsze
nia jakości zbiorów. B rak ten  daje się odczuw ać 
szczególnie u chłopów, k tó y e b  podania o udziefe- 
n f^R ia rn a  na zasiew7 setkam i zalegają b iurka ko
m isarzy  sta ro stw a po to, ab y  n a  nie dano odpo
wiedź odm owną, gdyż od 8 b. m. w edług rozporzą- 
Izbnia rządowego, ziarna n a  zasiew bezw arunko

wo wydaw ać nie wolno. To samo dotyczy  ziemnia
ków7, k tórych  b rak  w7 powiecie wielki, a  starostwu) 
zgłaszającym  się o nie do sadzenia w ydać nie mo
że, bo samo nie ma. To leż w sku tku  znaczne ob
szary gruntów-.• chłopskich nie będą obsiane ziar
nem i zasadzone ziemniakami. D efinitywnego są
du o zbiorach na zasianych już obszarach w ydać

szcze nie W m . gd.wż są one przewmżnio zale
żne od opadów atm osferycznych.

Do zm niejszenia ilości ziarna n a  zasiew7 p rzy j 
ęzyniły sio niepom iernie kom isyo rew izyjne do 
w ykupu zboża, k tóre z naszego pow iatu  w ykupiły  
50 w agonów  w szelkiego gatunku  ziarna. C yfra to  
olbrzym ia, w związku z k ić rą  zrozumiem j7 te b ra
ki, k t ó r e  poważnie zagrażają naszem u rolnictwu. 
\ \  caiisLe urzędow ania kom isyj rew izyjnych, racye 
żywnościowe zrhkminno dw ukrotnie: raz rozporzą
dzenie rządowe zostaw iało 10 kilogram ów ziarna 
na osobę m iesięcznic, w zględnie 8 kilogramów7 ma
k i ,  i to  ód 5 m arca b. r. począwszy, drugi raz SK; 
k ilog ram a-ziarna, względnie 7 E  kilogram a m ąid
1 to od. dnia, w k tó ry m zb adanią z.apasów dokona
no. N adto  ukazało  się najnoivśze rozporządzenie', 
norm ujące racye żywnościową na 7 lA  k ilogram a 
ziarna na osobę m iesięczni), a w ięc nniiej o 1 ki
logram  — Od 15 b. m. J a k  w takich  wrarunkaeh 
będzie w yglądała praca robotników  polnych w  
czasie żniw7, ńje trudno odgadnąć. Nowe to roz
porządzenie m a przynieść rządowi z naszego po
w iatu  10 wagonów7 ziarna, k tóre, w edług u ta rtego  
zwyczaju, pójdą praw dopodobnie na zachód.

Frekv. ernya  w tarnow skich szkołach ludowycli 
wwrasta z roku n a  rok. Obocnie uczęszcza do szko
łą7 1.906 chłopców i 2.871 dziew cząt. Szkoda, że 
7. b raku  opału nau k a  nie m ogła sio odoyw ać-przez 
8 tygodni. Zechcą więc czynniki miejscowe poczy
nić! już teraz"śtarania.; aby A iopatrzyć szkoły w po- 
tizcbną ilość w ęgła na przys-zły rok szkolny. Przj. 
tej sposobności nadm ieniam y, ążiĄ' stosownie ao. 
okólnika R ady  szkolnej krajow ej, tu te jsza  Rada 
szkolna okręgocca zarządzna upraw ę ogrodów 
szkolnj cli i pustych parcel, w7 k tó re j bierze udział 
młodzież szkolna.

N a dochód T ow arzystw a św. W incentego a Pau-
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lo odbyły się w  kino-t-e-atrze >Marzciaa* dw a od
czyty  p. R ychter-Janow skiej, k tó rych  treśc ią  by ły  
w rażenia z podróży po Sycylii. A ity stka-m alarka 
w barw nych słowach przedstaw iła podróż z Nec,r 
polu do Palerm o, a potem skreśliła, obrazy Pale-r- 
cia, Monrcale, E tny . Volcano, Mossyny przed i po 
trzęsieniu ziemi, w ysp L iparyjskich  i t. d. W zgląd 
na m alarstw o miejscowości sycylijskich g ra ł domi
nującą rolę w  odczytach, k tó re , ilustrow ane barw 
nym i przeźroczam i, zyskały  u kcznej pirblic-zflości 
rzęsiste oklaski d la  prelegentki

T ea tr  Nowy p D antego B aranow skiego w ysta
wił w czoraj trzy ak to w ą sztukę 5R ostanda pod ty 
tułem: ^Rom antyczni*. Rolę Porcinefa. z pełną 
wdzięku m aestryą  odegrała p. Eohcndlingor, do
brą S y lre ttą  by ła  p. M ilska, doskonałym  w  grze 
i maseo E ergami u  cm by ł p. Szkudelski, a  Strafo- 
releui p. Baranow ski. Całość zajm ująca w ypadła
by składniej, gdyby  n iek tó rzy  artyści o taczali w ię
kszą pieczołow itością w iersz n a  scenie. D nia 26 
b. rrt. ukaże "się n a  naszej scenie »Mężczyzna* Za
polskiej, w k tó rej role E lk i n a  swój benefis odegra 
p. S abina P iotrow ska.

Obuwie wojenne. Instytut, technologiczny Izby 
handlowej i  przem ysłow ej we Lwowie rozpoczyna 
w pierwszej połowie- czerwca b. r. kurs szycia za
stępczego obuwia, a mianowicie obuw ia z drewnia- 
m-rni podeszwam i niezginałnem i i zginalnerai z 
brsnzłem skórzanym  lub bez, jak  również z pode
szwami zo skóry  klejonej (szpaltowej!. K urs trw ać 
będzie dw a tygodnie, ilość uczestników  kursu  
orpaniezono do 30. — O bliższe inform acye zw ra
cać się należy w prost do In s ty tu tu  technologicz
nego (ulica B ourlarda I. 3 |  m iędzy godziną 11— 12 
fr południe, tam  też m ożna nadsy łać zgłoszenia 
ui kurs.

Z e  ś w i a t a *
Szósta austryacka pożyczka w ew nętrzna. Mini- 

łtor ośw iaty połecił fachowym  siłom nauczyciel
skim w szkołach handlow ych, żeby ta k  we w łas
nych zakładach, jak i w  innych szkołach  (gim na
z jach , scm jnaryach. liceach dla dziew cząt, szko
łach w ydziałow ych) n a  życzenie w ygłaszali w yk ła
dy o technice szóstej austryaekiej pożyczki we- 
», n ę t rp e j  i o jej znaczeniu d ia  państw a.

Przyjęcia do akadem ii m arynarki. N a rozpoczy- 
oający się we w iześniu rok  szkolny w  akadem ii 
m ar, nark i austryaekiej, jest do nadania około 70 
miejsc. — D okładne -warunki przyjęcia określa 
.D ziennik  rozporządzeń m arynarki* num er 350 
l  roku 1917. Ogólne w arunki przyjęcia są: oby
w atelstw o aust.ryackie, - w ęgierskie lub przynale
żność do Bośni i H ercegow iny, cielesne uzdolnie
nie, stw ierdzone św iadectw em  lekarza  w ojskow e
go cdpow k iln i -wiek, w ykazanie -wykształcenia 
potrzebnego św iadectw em  szkolnem  i egzaminem 
przyjęcia. Do podania o przyjęcie należy dołączyć 
wszystkie odnośne dokum enty. O statni tenn in  
wńoszema podań upływ a z dtiieaii 30 czerw,-ca b. r.

Z uniw ersytetu  w Pradze. W  niem ieckim  uiuwgK 
eytecie w Pradze uzyskała stopień dok to ra  filozofa 
p. Zofia L o r i ó w n a, rodem z W arszaw y, absol
w entka uniw ersy te tu  krakow skiego.

W ychodźcy polscy w Berunm. Vv Beromie, godzi
na, d ropi od Pinigi. jesz. fizfcokt pokilaa, d la  dizk-ciu- 
rhodzców z Galicy; i Bukowiny. U czjm y we w spa
niałym gm achu tutajsz-ego giifiiiazj-um, dyrek to r 
zakładu, dr W agner, szczery przyjaciel Polaków7, 
ktftry swego czasu był na unm -ersytecie w K rako
wie i dużo pisał o Polakach, przyjm uje nas i opie
kuje siędhand z życzliwością n ad  wszelkie -wyrazy. 
P s ia  10 m aja dziatw a moja, i na pulu sztuki okaza
ła pierwszorzędne postępy. O degraliśm y ą^tuczkę 
w tu te jszej sah teatra łne j p. t. ,.Cudownj kam ień ( 
przez,.profesora J a n a  Gołębiowskiego napisania. — 
F ro k so r Gołąb,cwski bawi obecnie, w N ow , m T ar
gu, skąn nam  swój rękopis przywiał, za co mu na 
'.ej dradze serdeczne ..Bóg zap łać" aasylam y.

O rkiestra studentów-rgim nazy om. po,l paze^odni- 
c;w em profesora p. d r Tirheg-o, dodaw ała ducha, 
grając w yłącznie pieśm polskie. To taż m ali a r ty 
ści cudownie grafit, a  publiczność, k tó ra  w ypełni
ła salę po krzepS, huczn ie  darzy ła  oklaskam i na Jo-, 
•hńuyhioh aF ystów . Zapom inało się w  dniu tym  
•j wojms, o ciężkiej doli, a  czuło się miłość, jed
ność i braterstw o.

D latego m y w ygnańcy, tu  n a  t«j drodze, sk łada
my publicznie serdeczne" dzięki dyrektorow i drowi 
W agnerowi za silne i ciepłe poparcie naszej S k o -  
ł.j , pr-tf. di- Tichcmu za  upiększenie dnia orkiestrą, 
p. W yw irce za reżyseryę, p K rom adce za arty sty  
-znic w ykonano reflek-śe, p. d r I-loffmanowi za za- 

•raesycenic mas sw oją obecnością z P ragi i H !  Ma- 
klowie-zowi, który również z P rag i przyjechał. — 
V\ reszcie całej publiczności z Berunia, k tó ra  się 
(Lotnie. z nam i b ra ta  i nie pozw ała odczuw ać ob- 
•ryzny. Przy te j sposobności, p.oawalam sobie też 

pcakiiokówa.ć prof. ks. Jar,ow i M atejce, k tó ry  tu  je s t 
(inszą polskiego .Koki. Choć ksiądz i profesor cze
rwi, uczy m oje dzieci rellgii iw  języku polskim  i za
daje sobie wicie trudu . Niech mu to  Bóg wyna- 
grouzii. Sul&mert J u c y c r o ir a ,  .naii—yaLełka ze S-tani- 
»ła.v,-ir,\'a. obronie w Boninie kok> Pragi.

Uton.ęcie trzech letników . J a k  donoszą pism a 
wielkopolskie, tv K rzyżow nikach w  powiecie p o 
z n a ń  „ k I m zachodnim w ydarzy ł cię tragiczny 
w jp au e k . W e W niebow stąpienie P ańsk ie 5 lo tn i
ków urządziło przejażdżkę łodzią na wzio-rze 
K.-okrzyskhn. W  oddaleniu 100 m etrów  od brzegu 
m ara łódź w eufek w ichru T.ywrócila s f ę i  w szyscy 
w paidi y. wodę. Tylko dwóch zdołało się ocalić ,, a 
trzech utonęło.

W ładysław  Z a  d  u r  o w  i c z zm arł w  iS roku' ży 
cia we Lwowie. Jak o  księga; z i  w łaściciel sk ładu 
n u t znany  był szerokim  kołom  obyw ateli m iasta. ■ 

Ś. p. IV i k tóry  a Szyngłrrska-K osinsłia . P rzed k il
k u  dniam i zm arła wm Lwowie, jako zacna i szano
w ana m atrona, W ik to rya z Szynglarskich Rawicz 
K osińska, przed la ty  g łośna a rty s tk a  dram atyczna^ 
znana przedew szystkiem  w  K rakow ie. W ik to rya 
SzyDglarska,, jaśn ie jąca 'm łodym  ta len tem  - szla
chetną u rodą, należała za dyrdkeyi Pfeiffra 
cło najhardziej uroczych zjaw isk artystycznych  ów
czesnej k rakow skiej sceny. P a rtn e rk ą  jej byw ała 
n ieporów nana H ubertow a. Ś. p. W iktoryę Szyn- 
g łarską m alow ał w  rozkwicie jej piękności K orneli 
Śzlegol, a  później- już jako  p. K osińską, uwiecznił 
we w spaniałym  portrecie J a n  M a t e j k o .  Po 
kró tkiej, ale pełnej sukce-sów pracy  na scenie, ode
szła ś. p. Szynglarska-K osińska w  zacisze życia 
rodzinnego, aby  już na deski sceniczne nie pow ró
cić. P ozostały  po niej w spom nienia i po rtre t, jako 
-piękne dzieło sztuki.

P rzew odn i!;. d la zw iedzających pola bitew7. j
W ielka ilość osób podróżujących po Galicyi w  celu 
odw iedzenia grobów poległych żołnierzy lub zwie
dzenia pół bitew7 w yw ołała po trzebę podręcznika 
do rozm ów potocznych, niezbędnych dla- porozum ie
nia się z m iejscow ą ludnością W  tym  celu  wyda? 
p. Gaertwiigcn książeczkę p. t. ,.M iędzynarodowy 
tłum acz kolejow y d la 'Zw iedzających po la bifew7“. 
K siążeczka ta  przynosi w 8 językach najniezbę
dniejsze rozmówki, jakich  poUsze-bować m-oż.e Po
lak. Niemiec. W egier. Ozech. - C horw at W łoch. 
F rancuz, Anglia*,' Rum un podczas podróży i w 
zw lą.zku z poszukiw aniem  grobów członków7 -rodzi
ny. K -iążeczka p. "Gaertw-agena odda usługi nie 
ty lk o  w dobie obecnej, ale i po w ojnie, jako  bardzo 
p rak tyczny  pi^or^odfiik w podróży.

S K l A D K f
złożyli w Administracji ..Nowej Reformy”:

Na Fundusz wdów i sierot p-o legionistach: Pad po
wiatowy w7 Żabnie 6 K. !>0 b: persona! Kółka rolnicze
go w iCdbraryi /cbrzyilowski.tj 6 K: J. V7it'iiikjwie 
2ó K zamiast wiońea na trumnę ś p. Emilii Rcwakowi- 
czorwej.

Na Dom polski w Mor. Ostrawie: Sąd powiatoww w 
Żabnic 0 Iv 50 li.

Na Ognisko dzieci legionistów w Zakopanem: Liga 
kobiet V/ Grybowie 75 R.

Na Dar Narodowy 3 Maja: Jan Tyran 3 K.

M I t s i a

e  snraafe nuuataryuii salitsIsKleS?.
' ’ Wiedeń, 24  maja-.

Odznaczenie K rakow ianina. Porucznik 13 p. p., 
Je rzy  Saryusz J a w o r s k i ,  został ponownie od- 
Z!ió.czo!iy srebrnem sSiirrum  iaudis« z mieczanu. 
J e s t  to  już czw arte z ji-ządu Odznaczenie, jakie po- 
nuznilc Jaw o rsk i otrzym ał w  czasie w ojny.

Reoertoar teatru miejskiego w  Krakowie
W sobotę, dnia 26 b. nr.: »M andarvn W io , sztu

ka angielsko-chiiiska M. V ernon’a  i H. Oven’a; 
(wy6tęp L-. Solskiego).

W  rdedziclę, dnia 27 b. m „ po południu: *Ko- 
Iciuszko pod Raclawican!*? Wł. A nczyca; wdeczo- 
rem: »W ilki w  rioay™  kom edya T. R ittnera .

poniedzm łek, dnia 2S b. m., po południu: * N a
si najserdeczniejsi*, kom edya W. Sardou; wieczo
rem: ^M andaryn Wu« H. V ernon’a  i H. Oveiva;
w ystęp  Ludw ika Solskiego).

Repertuar miejskiego teatru ludowego.
W  sobotę, dn ia 20 b. m., po południu. *Dwór 

we W łodkowicach*; wieczorem : *Dookoła miłości*.
W  niedzielę, dnia 27 Ir. m., po Dołuuniu: »Twax- 

iow ski n a  K rzem ionkach*; wieczorem : »Klub k a 
walerów « M. Bałuckiego.

W  poniedziałek, dnia 28 b. m., po południu: » Jak  
Vo na wojenco ładnie* Wł. Borow icza; w ieczorem : 
►Króiow-a przedm ieścia* K. K rcniłow skiegc.

Zmarli:
Michał hrab ia z S iecina K r a e i c k i ,  były m ar- 

»załek pow iatu  starosanri'-orskiego, właśc-icisl ję b r  
St-ratyu i  Laszki M urowane, w 84 roku życ ia zm arł 
w Sanoku *'

J a k  ju ż  z  d e p e sz  w7iad o m lo:, •odibyła< s ię  dnia. 
22 h . m . w  m iniB terstw ńe s-p-rawiedliwości aaikie- 
t a  w  s p ra w ie  lnoraboiryura ga-licy jsk icgo , p o d  
przew-odnietwYem w.e-fa s e k c y i Sełiam era. ^ '^ ą s ł-  
'k iw io  te j  uciżssfaiiezyli p o sjo w ie  K o la  p iń sk ieg o  
'dr AbraSraari-owicz, d r  A d o lf G ross, d r  S te in h au s , 
s e k re ta rz  m -in& tm śiw a iJła, G alicy i, d r  N em nara i, 
dyrirbt-ca* B a n k u  k ra jo w e g o . J lić łia lsk i, - p rez es  
st-ciwąrzyszou rPł-urezych, d r  R aozyrrdci, w ąceprc 
ZYCłCiiit krakW YSłciej Ja łty  haitidlow?cj, l a d e u iz  
Ep& tcin, r e p re z e n ta n t  iw dw sM $j Tzky liandłow cy, 
d r  Kiotrkis, ro p re zo n la ta t łw-ądzkiej Iz-by h a n d lo 
w ej, wa& tępnie prezyden-i lw -uwskiej Iz b y  alćlwo- 
łtaetk iej, dr A scltk en aze , rcpceam te-n-t lw o w sk ie 
g o  T o w a rz y s tw a  wlrwcack li. re a ln o śc i, dr "West 
rciiółi, re p re z e rrta c i R u s in ó w  f f o s iw ie  d r  K. Le- 
wi'ck: I  drr •WaisilkO, przedsta-rYi; ;c le  Izb  lia n d lo - 
w ydL W-i-etJinin, w  S o n d o  i w  L rbereu . p rzed  
e ta w ic ie l D a n k u  austa o -w ęg \e rek ieg o v“ banków- 
wiedeń-sfeieł), w ie d e ń -k ie g o  sh ow arzysżbn ia  k re -  
dyitob-ów", to w a rz y s tw  asek tirący -jn y ch  i  t.. d.

A-nkipitn- obradcw ailh !: -od, ranal7: d o  g o d z in y  
ąrół d o  8 w ieczorem . Zasadinic-zid z  g- o d  z o n o  
s i o  n a  prz-edlnżenio  nioiińtpr-ou-m d o  k o ń c a  
r o k u  1917 p rz y  z a -tm m a n i-u  i n d y - w i -  
•1 i i f t l n e g  'O iSjSylHwa- n iw a  fcoryura p m m  o ióc- 
ozeuio ‘sędziego . J a k o  n a jw y ż sz a  gram ie^, do 
k-t-óre-j sęM a^msOfże nrorat-oryum  uc-hyl:-'". ozna 
ezorno w  o k ręg u  tirybuna łu  s.ądiotwcg-o w  K ra k o -  
w ie, w  Nowymi S ączu  i w  W a d o w iw c łi p ię ćd z ie 
s ią t  próiciMit co  Jcwajrtał. w7 km yteh o k rę g a c h  ape- 
ła-cyi kraikow słciej brzydząeśói ip rocon t c o  kwtw- 
ta ł ,  w  o k rę g a c h  ape la icy t lw oiw sldcj d z ie s ięć  p ro 
c e n t co k w ajd u ł. Gsułą. kou-do iikcyę mon-aitoryuin 
aa c h o w a w ) b ez  -zraiaBiy. zwy ją.t-kiem pop-tamowień 

d łu ż n ik ó w  w7 śc iśle jszym  o k rę g u  w o jen n y m . 
Co d o  k o n tr a k tó w  a s e k u ra c y jn y 7cli.

W d y s tu s y i  sifconstalował a a s tę p c a  B a n k u  au  
afipot-wpgieBwsegfó Frey7er. -że m in io  nioa'af.ot'.yiim 
ww kupłom o w7 G a licy i 'b a rd zo  d u żo  w-ck.di; w7 
k ra k o w sk ie j l ik i  niema j-uż ż a d n y c h  w c k r li  m o- 
rattoryęjnycli.

JRówni/iifSz d r  jfichalsk-i ipodniósł fakt. żc w7 Ga- 
Bcyi kto -tylko może, uiszaża. zapłaty7-. Nawet za
stępcy stowarzyszenia 'krccły torów i ®wią«ików 
giois.poiJarc7.yoh r/n-cłiodinao-a.ii6tiya‘cki‘Ołi przy-Eina- 
li, że w  'o-góJnicn&bi iokaznło sic •■oeta.tnie rozpo- 
uzndzenie niioratorypini wr prakty ce skntcc.z-noin: 
taiin-o to d-onragali się -oni ogrółitcgo u c h y l  e- 
-n i a. nr cu-3 tory urn p.rzyna-j mniej dla. zachodniej 
Gali-eyi.

Pkće-.fl.-taYYiejcle Galicyi s p r z e c i w i l i  się 
temu żądaniu, ‘zwracając uwagę ara to, że mora- 
toycu.m e-yą-uri przy oboonej konst-rnkcyi zadość 
wszystkim arymag-auiiom rprawiodli-wości, niwet
Z6 sta.noui.ska. v,Jerzyc.id-a. AVierzj7cicl ma mo- 
'/.nosc zmusić do płacenia dłużnika, k tó ry  -jest -w 
staiiio płacić. W  fflzie g-enorał-negio. udiylenia 
mdrahoryinn tYiaizyciel nękałby? i dłużni
ków, którzy' awo są w sitanie jrła.ciiC i Tvj7mu,siłbyr 
■->(1 nieli zapłatę ze szkodą, dla interesów gospa 
damz-ych kraju, ai do tego rząd nie po„inien 
przykłaidk-ć reki.

Przewodniczący, SEef sckcyi S ch a -u  e r . u- 
■znait słusan-aść wyućodów ptycdstawicieli Galicyi 
:i ośwk dożył się za z a  t r z  y m a n i e m mora- 
.borym» w rozmiaracłi wyże; wt*poninianych. — 
Oała konS'trukcya ositaitiniego nioiratoryiiiin pozo- 
islaje n  i e z m i e n i ,o n a-, .p.oniewaź okazała się 
w praktyce dobrą.

Pod kornec ^ankiety podziękował poseł 
A <b r  a. h a na o w  -i >c z irnieniem repr'ez©nitaait-6w 
gaiłicyjskich przewodniczącemu %4l sumienne i 
.beizsitizionne traktorraPio s-prapry, k tóra ma dla in
teresów gospodairczych GalicyJ doniosłe zna- 
efzenie.

Taki jest amtonty ozny przebieg ankiety. Re- 
kteya »Ńene Freio Presse«, zamiesziczoina w nu
merze z dnia 22 b. m. jest nieścisłą.

Wnioski ankiety będą przedłożone Radzie mi- 
nfetrów, która! .wyda w tej sprawie odpowiednie 
narządzenia,

Elanie irs  Ha® gdfistisa.
(Teł. c. k. Shfra koreap.)

Wiedeń, 26 -maja'. 
J-aik^aiiansroiki wiOc-zorne douioszą, uroczyste 

otwarcie sesyi Rady państwa przez cesarza od
będzie się w zaniku dnia 31 bnr. o gorlz. 71 przed 
p o łu d n iem .

Aoslrs-W ęgry § Niemcy.
(Tel. c. k. Biura horesp.)

Berlin, 26 maja. 
‘»N;o.rclc!. Allg. Ztg.« pisze:
^Deutsche Ta-gos-Ztg.fe wystąpiła w wez/Oiaj- 

szy-m Ińeczffil^^n numerze z nowymi atakami 
na ht. Czernina, które a największą etanow- 
cadśc-ią odpieramy. Za podsta.we do ataków 
służą doniesienia o rzekomej treści rokowań i 
rozmów, podozas .ostatniej obecności a-uistno-wę- 
giioRskiego ministra spraw za-granraźnych w 
głównej kwa-terze.

Jesteśmy upoważnieni do stwierdzeniu, że ie 
doniesienia »D. Ta;ges-ZŁg\« są -czystym wymy
słem. Podobne postępowanie może mie tylko 
■wobec oieprzyjacieiskiej za.«Tanicy przynieść 
Sffik-odo, ale także na'ra:z!« nasz sojusziowy przy
jazny -snossinek. pr?;ec-ir\ kontjuiuowaniu zatem 
podobnego nicbe/jpieczn-e-go po-stepowanial za
kładamy jak, n-a-jstanowczej zastrzeżenie.

Odparcie f » ? n e y j n e j  Informatsi.
(Tel. e. k. Biura kore.y,./

Berlin, 26 majH.
B iu io  W o lffa  oznacza ja k o  -zupełnie zm y ślo 

ną, w-iadiomosć »N ow ej i !  renrji z dniai 25 hm ., 
jittodby ic-osarz Wi-llicłm w puzem ow ie d o  odciio- 
idzącoj n a  front- rez e rw o w e j dyw iizyi g-w aidyi 
ośw iaide^ył, że- isioiw iańskość w szę d z ie , ‘g d z ie  m u 
n a  daiotcfeo. s ta n ie , z-gniocie, i ja k o b y  ro z k a z a ł 
‘zan ie ść  isz-tandaT zw y c ięsk i d o  s to l ic y  R osy i.

Id z ie  tu  o czy w iśc ie  -o ro sy jsk i m a n o w r r/ra
sow y , w  foloiry to  p p osób  c h c e  się  w yw rzeć 
w iplyw  n a  -niaisj? ro sy

Rzgdy KnglP!s!t0-|P” 0i1skre & Hssyl.
(l-et c. k. Bicfa koresp.)

SztokLolm, 26 maja.
Pewien Smve-d, k tóry  wla-śnic ‘powrócił z Ro

syi. Ogłasza w >Afton-B!ade>t« po-l tytułem 
»Rosya wasalem Anglii < ważne -s-zozegć ly -o sto- 
«nnkiu*h w łlosj i. W ©dług togo cały system ro- 
iśyjsi iej nd-minislr.a.e} i spoczy wa w rfefcu an- 
g':el&li,ioin. Angiclś-kic wła<lże kontrolne nie tyl
ko udzielają po/wo-kmia- na paszporty do po
dróży za1 granicę, lecz ofeiwają także nad wy
płatą. większych i mnicjszycli sum na uaclumpk 
pa p s tyra.

Ciiarakt-crysty-azncm byle n^tęj>uj<rce zaj
ście: Kiedy przed ustąpieniem Mduk^wa st-v 
suuek tymczasowego r:-:ą.cki i Rudy ro-bótników 
i '/Jłn iem  gtnł się updzwj czujnie rnlpręzoaiym. 
przódsuiwioiolc mocarskw cntęniy z ambasado
rem angicKikim na. czele oświa-dezyli. ?,e w  ra
zie obalenia ńądu  tyracza&c-B-ego ustaną wszel
kie wsparci!*, pieniężne. W wypadku tym An- 
g(’:i i Japonia maią przystąpić bezpośrednio do 
obsadzc-mir części obszaru rosyjskiego ; ważnychi 
punktów strategicznych. Te oba państwa za
warły mianowicie sper.yalną umowę, by strzedz 
swych interesów gospodarczych, przeóewszyst- 
kiem wielkich pożyczek, udzielonych państwu 
rosyjskiemu.

Dobrze ]ło.ini?c»nmowane kola rosyjskio twior- 
(łzą, że Gv iod-s'.n-w;!A tej mmwy Japonia otrzy
mać ma Mniidżuryę i cały w schodni Sybir, ewen- 
tr.ałnie aż do jeziora Bajkalskiego, natomiast 
zobowiązać się ma, wedle potrzeby, wysłać 
SOd.OGO ludzi dla przywrócenia porządku w 
R osy i. _

Wiadomo ić o obsadzeniu Archangielska przez 
Anglików7 a Cłiarbina przez Japończyków po
twierdza się. Japończycy obsadzili nadto Wia- 
dywostok, jedynie wartościowy port roiyjpkf 
w Syberyi wschodniej, a także linię kolejową 
cd Charbina i samo miasto, miano wicie silą 15 
dywisyj. N;sd.:o wysiwręli oddział dla •obsadsa- 
n-ia- liin-ii- kolejo.-.vej z Chnrbina pr.zez Czitę" Jo 
jezior,"JBa.)kai*k iegu. ••• •

A iig iicy  oprócz Archaugielska mają w ręku 
także Aleksandrowsk na- rwybrzeżu ńlrmiań- 
6'k-i-c-ni. Nadto nie zarzuć.)!; Anglicy p in ó w  — 
miimlo -wszelkich zaprzeczeń — co d-o Estonii i 
Łiflunt. K; z.-z obecnie obsadzone obszary An
glicy i  Japończycy opanowali najwjiżniejsze 
porty aapoitowe i ektł}x»rtowe'ii:asyj2-kic. Rosya 
jest w  ręku obu tych mocarstw7

HepKzentBOifi iistoaawośi w sosyl.
(Tel. e. k. Biura husezp.)

Koj>enhuga, 26 maja.
oBcrl. T.kłen‘tlc« donos:
łSfonostaiińełm1 po^-iedizeni.u rady anLaisł-rów tw 

Petersbiuigii omawiiu.no kwe-atye .rep.rezcntacj,i 
wsizystkiob narodoYYOści w Rosyi w  nsta-w-oda:w- 
Gzenn eg?omadz*i,lu narodowem. Ponieważ je- 
dńaiicże w7 Rosyi- żyje nic mniej jak 250 róz- 
•maiiyioh narodowośc.L okazało- &ie, że kwestyę 
-tę toidroo byłoby ‘rozwiązać ku zadowoleniu 
wszystkich [naio;ł.or,Y‘aśoi. Pra-.wdóijod-obnie roz
w i ą z ł e  nastąp' w tym duchu, że przedstawi
ciele niektórych narodowości otrzymają na 
izgwomanfeenitt .narot!onvem tylko glos doraidezy.

Nai -zjeździc- iprzectetawkieli żołnierzy % Ukrai
ny przyjęto wn-io-sek. domagają-cyVię samodziel- 
.nego "ządn && Ukrainy i itohiinac-yi apecyalne- 
■go .ukrafoskiego ministra.

Budapeszt, 26 maja.
»(Pester Lloyd « don osi ize -Sztokholmu:

' Huysmans oświa‘u.cizył. że obrady wtasoTwei 
Ogóln-ąj konferoneyrę które maa-ły uoiznoicząć się 
d.ut-r 15 czer-wca', zostały odroczone na lipiec. 
Ścisły terandr zostame później oznaczony.

pĘtyfafzĘl d a le g a tśW .
j .k . Biurc fecfer.p.)

Sztoiiholm, 26 maja'.
Nią! konfereaicyę soc-yalistyczną pszyibyli- wę- 

giensey deiogaoii &ara.zy, Buckingor., EoJ;a!ńyi: 
-diale j poteifcii dełegat d r LMąmandi, i eaesey dele
gaci Stein i Bnrian.-

Postulaty Bułgarów.
(Tel. e. k. Biura borc?p )

Sztokholm, 26 maja1.
(Tc!. jjjteaSaSsi c. Jr. Biura .boresp.) Delegat 

'bu-igai-skai, ozlonck sobranja S a c h a r o w " ,  -o- 
■świa.diCizył wobec współpracownika, .uzieimika 
sDagens Nylietcr*. żc solidwryzuja się z zasa
dą.. .uznaną przoz -rado robotników, co1 do po-i 
k-oju bez anoiksy-i. Nie można anektować kra
jów przeciwko woli ludności, tylko ta powodu, 
'że zostały zdobyte. Lec?. -BWbaułifcaf i Jlaceucmia 
są krajpmd ibulga-rskiim. EnlgaTzy Jornagają Się 
‘zwrotu Lego,, o-o i«u pokój biikaitosztcnslci za
brał, «l .co do nich nałoiaio.

Na tsw&gę dtsięafffitetta?! co d o  zashosowania 
.tej ■zasady ma Alzocye i Lotaryngię, oświadczył 
Saoharow: Kwestya ta obchodź? moich towa
rzyscy fraircusiłcicli i  iiiemipciki-ch'. k.iórzy z pe-| 
iwttfoecią iznajdą rozwiązanie. !

Pownaoa.jąc- d‘o kwestyi macedońskiej oświad-1 
czyi SachaTOw: Ententa nic może odmówić nauk 
Maoed!an.ii. ponieważ sama' uznała Macedonie; 
jako kraj bułgarski i, jeszcze na dw7a dni przed ( 
rozpoczęciem wojny przez EMgaryę cfiarowy-; 
wala nam Macedonie. j

Cesarz nadal w uznaniu doskonałycH ofiatj 
nych usług w służbie- sanitarnej podeża® w j ' 
ny, krzyż kawalerski orderu Franciszki Józtty 
z idektO-i-acjuK wojenną, zmarłemu w wykonywa! 
niu służby asyistcntowd inslytutn bolanioznegjj 
uniiwersytetr u krakowskiego dr Anbonienu' 
Z m u  d z i -e.

Odpowiedzialny redah ter:
M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I .

Wydania:
R U D O L F  OS MAN.  .

N a d e s ł a n e .
(Artykuły rv tym cziale nie pochodzą od redakcyf)

1

Józpf U m i  F r if i l i i f ł
księgarz, b prezydent miasta Krakowa

K o m sn iH ct f f i S r s - i f i i i r i R i .
f le t. e. k. Biura korosp.;

■ Wiedeń, 26 m a ja .
Urzędowo ogłaszają dnia -25 -maja:

\A ssebodni i pohutn.-Y/schodni teren w ojny.
P o ło że n ie  niezmienione.

/W iosk i t e r e n  w ojny.
Giuałtowny ataic Włochów na front Soczy 

także wczoraj doprow adził znowu do niezwykle 
zaciętych zapasu w. W zwycięskiej obronie na
sze wojska wytrwały na miejsca. Nasze pozy- 
eye bez wyjątku zostały utrzymane.

Północne skrzydło włoskiej ar nur atakcwej 
rzuioiio pw.awoie ku wzgórzom Yodice i na 
Monte Santo. Szczególnie zażarta i uporczywa 
walka szalała o wzgórze 652, na południc od 
V odk:\ które Włosi opanowali w7 godzinach 
wieczornych, ale w nocy rv walce wręcz, trwa
jącej godzinami, nasze waleczne wojska zao- 
byly z powrotem. Tutaj, podobnie jak i na 
Monte Santo, uciekający nieprzyjaciel pozosta
wił setki zwiok.

Płaskowyż Krasu był ponownie widownią 
próby przełamania, zamierzonej tta wielką ska
lę. Ber oszczędzania rzucali Włosi swe masy na 
nasze szańce. Aczko^-Jek te ucierpiały od 
wstępnego ostrzeliwania, obrońcy poza niemi 
niezachwianie i z zimną krwią przyjęli nieprzy
jaciół. Przez cały dzień i wiałokrotoia tak ie  w 
nocy walczono c uasie pozycye na Fajti Hrib, 
koło Ko-, ta ii lewic a j na południe stamtąd ku 
morzu. Wszelkie wysiłki nieprzyjaciela były 
nadaremne; nigdzie me przedarł się. Piechota 
i artyłerya dzieliły się sukcesem dwa.

Dnia 23 bm. pojmano 13P oficerów włoskich 
I 4.600 żołnierzy. Ich 1'czba wczoraj znacznie 
wzmogła sic.

Szef sztabn generalnego.

S i l i l i M  b I K S I K M .
(łel. c. u. 6ii*r:> fetrteip.)

Bera*. 26 maja.
Biuro Wolffa óonfts*: Wielka głów-na kwate

ra ogłasza Jn ia  25 .bm.:

Zachodni terezi woruy.
Grupa YvcjsL k?. R iprcclrta: W odcinku Wy t 

schae-te i na półnoenj wschód od Armentieres, 
po siln©*i działaniu egnrowein uderzyły angiel
skie oddziały y.ywiuooweze. ale w walce wręcz 
odrzucono je. Na froncie Artois wieczorem 
v zmógł się ogień, zwłaszcza na półr.cenj za
chód od Lens i koto Bułłeccurt.

Koło Loos aiigiełslFa siły v\ darły się do na
szego najprzedniejszego rowu skąd wyrzucono 
je Iroatratakienr. Na nralenr miejscu walczy7 się 
jeszcze. Na pomocny zachód od Bulleeourt ude 
rzerna kiłku angielskich kotupanij załamały się 
przed naszemi pozycyanri.

G i-ipa wojsk ftiomieckrego następcy tronu: 
Na północ od Craonelle i na zachód od drogi 
Corbeny—Pontavert częściowe ataki francu
skie, następujące wieczorem po żywym ogniu, 
załamały się ohfiiemi stratami. W zachodniej 
Szampanii działalność bejowa artyleryi była 
wzmożona.

Grupa wojsk ksAAłbrechta: Nie było żadnych 
istotnych wydarzeń. ■

V czor?.js2y dzień kosztował nieprzyjaciela 
dziesięć samolotów, które zrzucono w walce 
powietrznej i ogniem obronnym.

N a  w s c b o d n i m t e r e n i e  w o j n y  i 
n a f r o u c i e m a c e d o ń s k i m  położenie 
niezmienione.

Firrwazy generalny kwaiewiFgtrz 
L u d e n d o r f f.

Berlin, 26 maja.
Biuro "Wolffa ogłasza. Juia- S6 bar. wi-e&zór:
Na froncie Artois, w zdłuż Aisne i w  zachód 

niej Szampanii walka ogaiowa c- zmiennej sile
Ńa wschodzie jric istotnego.

B i t w a  m u Ł
(Tel. e. k. Biura koresp.)

Wiedeń. 26 maja.
Z kwatery wojen-nej /pi-aeowej .{ło-uoszą dnia 

25 bm v ieezór:
Nad Soczą toczy się dałej wika. Bitwa obec

ni! wzmogła się u o największej siły.

przeżyYY
chorobic

;zy lal £6. po k ró tk ie j a eiężkłoj
sapnął rr  P a n u  d n ia  25 m a ja  

it)17 r-oku.

5Vypro wad zenie zw łok  z dom u ża łoby  
L. 4 p rz y  u l.c y  B rac k ie j na m ie jsce  
w ieczn eg o  sp o c z y n k u  n a s tą p i  w  n ie d z ie 
lą  dnia 27 b. m. o goJz. 3 po p o łu d n iu .

N a ton s mu f n y  o b rzęd  sfi ciskane w r.uk i 
i w nukfrw a za p ra sz a ją  K rrw n y c h . P rz y -  
ja-Aół, Z n a jo m y ch  i poliożną-P iibliczuośd. . 

Osobnych zawiadomku me rozryła się

Zakład pogrzebów;, Hłoueordia* jana \r oinrgo 
i w Krakowie.

Padzi ę&owaaie.
.Jaśn ie  "W ielm ożnem u P a n u

Drowi Kopaezyńsfcienni
le k a rzo w i ze S ta n k ła w :Owa

za  J e g o  tro s ld iw ą , b ez in te re so w n ą  i p e łn ą  pen 
św ięcen ia  © picke v czasie  d łu g ie j i c iężk ie j cho-' 
ro b y  m ego ś. p . m ęża d o  k tó reg o ' ń a  k a z J e  w e
zw an ie  śp ieszy ł zaw sze  i o k a id o j  p o rze  n a j
c h ę tn ie j i do o s ta tn ie j chw ili życ ia '(m uw sd  p rzy  
jeg o  Łożu, a. n a d to  p o d cz as  n asze j d łu g ie j i  
s tra szn e j e w a k u a c y jn e j tu ła c z k i o k a z a ł nam  
w iele  pyzYj-aźni, s łu ż ą c  d o b rą  ra d ą  i k rz e p ią c  
d u ch a , sk ła d a m  z głę.lii*"duszy n a jg o rę tsz e  po

d z ięk o w an ie  serdecznr-m  ..B óg  za p ła ć !” 
4731 C zesław a  G rG noalczykG w a.

PODZIĘKOW ANIE.
"\%zj(i'stkim ty m . k tó rz y  od d ali o s ta tm ą  p o s lo  

" g ę  X  p- 
MARYI MYSZKOWSKIEJ 

uczenicy III. kursu seminaryum naucz, 
a w  szczeg ó ln o śc i rrzow ielehnem H  D uchow ień* 
s!w u: UWiędzu k a te c h e c ie  -R y ch lick iem u , 0 0 ,  
S cew aldow i. P . T. N auczycielstw u." K re rra y m , 
Koiożank-om, Z n a jo m y m  Z m arłe j, o ra z  pobożnej 

-P u b licz n o śc i sk ła d a  .-B óg za p )aśfi: r  
4726  Stroskana redzina.

Radca ccsarsła
Dr W ładysław Harajew icz

erdynu-e, jak zwyczajnie

m m m i i  i i  . i * i r .
4037-4

K r y n i c a .  |
o t w a r t y  p r z e z  s e z o n .  4376-3

UOiBII P t ó ? na biortach, on-i .-daleko, 
— zaraz poddzier/.airię. —

\\ia .d o m ó ść : L u d m ih i I lo f. u tica  D łu g a  L. 6(1* 
do g o d z in y  11 p rze d  po łudn iem .
■ l 4728TT' 7S '

P r A ugust L eria
crdynuie ed 15 maja, jak w latach iibmgłyeł.. 
M A R ł E N B A D .  „KAUS GUTENBERG1-, 

Wałdurminstrasse. 4129-1

Peaiyoaat , ,M ar^ a ”
Zakopane, K rupów ki

pcreca słoneczne D O k o j e  z prześlicznym w ido. 
kiem na góry — z utrzymaniem lub bez. . <

O t w a r t y  c a ł y  r o k .
3681-6 W anda Herołdowa.

MAGAZYN TOWARÓW B Ł A W A T N Y O p
 . ; KOW EKCYI d l a  DZIECI :------

p o d  f i r m ą  J Ó Z E F  M A S S A f t  
w Krakowie, ulica Floryańska L. 15 

p o s b  u  k  u j o 
panienki inteligentnej, władającej języ

kiem polskim i niemieckim
4408-3

Odznaczenia.
(Tel. c. k. Biura koreep.j

Wiedeń. 20 maja.
»Wiener Ztg.« ogłasza:
Cesarz nadal krzyż wojenny dla zasług cy

wilnych I klKtsj? .wiceprezydentowi galie. kraj. 
dyr-ekcyi skarbu, dyrektorowi 'hm}, oka-ub. Ed
wardowi B u g n o .  Dalej nadał cesarz iszerego- 
wif urzędmków i służby przy władzach skarbo* 
yvy:ch krzyże II, III i IV klasy.

Cęsanz nadał w uznaniu doskonałych usług 
.w specyalnem użyciu kraj ż kawalerski o-deru 
Franciszka Józefa z dekoracjyą wojenną, przy- 
dziclonemu do komendy obwodowej w Wło
szczowej wicosekretarziowi miniąteryalnem-u dr 
Józefowi Stanisławowi M a:r  y e w ą k i e m u.

„ I i  o  I  i  
Wielopole 12!!! — Wielopole 12!!!
PRACOWNIA SUKIEN i  OKRYĆ DAMSKICH 
wykonuje wezelnie roso ty w7 zakres len wcho
dzące, według najiMSaszych żumali, jaknajsta- 

tanniej i po przystępnych cenach.

Dentysta
S r  T a d s u s z  K a s p r s y c k i

ze Lwowa ordynuje obecnie 
 : Wiedeń 1. B., Goldschnridgasse 6 :----

(ulica łącząca Stefansplatz i Petersplatz).

Psm isdzy nsis-jrainerrJ wodami sz^awSmniiz^iR&ją

; W a d a  ^

Łlkaiiczsa 
rzczaV'? podkitiartaiiz 

r.aszych piertYSzych powag 
jakościoYzo nsezsine miejsce. *

Reprezentacja: PERLBEROER i SCHENK.FR 
Kraków, ulica Grodzka L; 48,



f i f  2 V t

t*«JB Z 3 j|€ ia
w Kuchni wojskowej lub w szpitalu, 
jako posługsczka. Z^forzenia pise- 
m..e pod „BIoraluo&Cu przyjmuj.: 
Admin. „N. Reformy". 4706 1 2

S t a r s z y  s ł u ^ c y
s dobrami świadectwami l lecssyeb 
dom w, wdowiec, wolny od wojska 
poszukuje miejsca jako pokojowie., 
'kamordynerl w mieście lub na wsi. 
Zgłoszenia „ S in t^ c y 1 , pasta re
stante, p. DynOw. 4702

S a m o d z i e l n y
k o r s s i w r i e n t

polsko-niemiecki, pierwszorzędna «i- 
ir, Polak, lat 30, z 9-letnią prak
tyku ' v dziale nasion i nawozów 
sztucznych, piszący biegle na ma
szynie ;iiku systemów, poszuknje 
pos ay, najchętniej w Królestwie 
lOiSkiem lub w Galieyi na pro- 
w.nc.yi. Zgłoszenia poi ,,S izno- 
d a i3 ln y “ ptzyjmuje AdminisLacfń 
„N. Pefonny". 4G9' 1 3

M fo d a  p a n n a
intehtjent-.a, umiejąca gotować, zaj
mie się prowadzeniem domu, jako 
gospodyni, n mężczyzny lub na ple
bani i. Zgłoszenia pod „C ospodyal 
33,s,! przyjmoje Admin. , Nowej 
Reformy11. 4692 X 2

technika dEnrertrcmego . 
się zaraz. Zgłoszenia list. przyj
muje Administracya „N. Refom y“ 
poc W. Ł 4689 1 3

i D s a b a
' w średnim wieka, inteligentna, zna
jąca się ua gospodarstwie domowero 
i gotowaniu szyciu, prasowaniu, 
poszukaje miejsca u samotnego 
mężczyzny. Zgłoszenia: Wolnfokaj 
dom u Sprana (za szkoi.i) 1. 59 
w Krzeszowicach. 4693

adolna ~iia, _ ze znajomością steno
grafii. pisania na maszynie w pol
skim i niemieckim języka, poszu
kiwana zaraz do kctncehrpi woj- 
stijwej za dobrem wynagrodzeniem. 
Zgłoszenia osrtis o między godz 
2 -3  w hotelu „SłoaepOl“ po
kój 1. 14a. 4696

40 K .Tiiss5ęuzn5e
1 kilka godz. dziennej pracy da 
inteligentna wdowa, dolrych zalet, 
pedantycznie czysta, za wikt i mie
szkalne u laenj eh Iubzi. Zgłoszenia 
pod G. G. prsjj.nuje Adm ^stracya 
„N. Refjrmy". 4668 1 3

R i p i t e i l  M m
poleca po cenach przystępnych

Franciszka Saehei
Ęsshó w , S trs tif lsn  2 7 , I I  p.

•*«€.!?»»« »«3 &®®®
4114 16

td ję f  lo to g ra i is jm y c l i  dla dzioci 
w wieka szkolnym z i i ż s n e .  Sta
ja n e  wy kończenie . Z a k ia ń  laiO Jj?. 
„E taryE '1 ni. Szewska i. 20.

4242 7 10

H e s r c  b a c i B s i S e r f l B e  
0. SEKSMARtiA, Kraków - F e re n s
podejmuje zaprowadzenie kontrolo
wanie i bilansowania ksiąg han
dlowych po cenach rrzystępnych, 
ręcząc za dyskrecję. kdzieia tanże 
nauki bu»aWoryi i stenografii niem. 
(ustni- i listownie). 4268 4 6

S m o c z k i
ghi u taw e

p rze d w o je n n e
HA fla srk ę , firm  T rengoln ikow - 
Petersburg i Prowoduik, Ry" 
ga, do nabycia w aptece „pod 
Słońcem Kiakow, i iii i a AB. 
Sf. Jakubowskiego. Wysyłka 
d& prowincję, 4 :2 1  3 G

Ó aŁJ
dlapp. urzędników państwowych, au
ton om. i prof. giran. za 1 ondyktem 
załatwia liSł*©’. żystniaj Reprezen
tac ja  I. ogólnego Tow. urzędników 
we Lwowie n!. Pańska 1

401A 7 9
1 p.

m m

aa zamówienia wykonuje

A -  B f o s s

M m ,  sil f b p M s  M
tu ż  obok Emmy Pioryańskiej. 

t  3302 13 15

|  3G3Sś!Sg!S3£ŚS

m n u
! podczas .ykcwiska w lasach 

■-im̂ rza i K tiapa wydzierżawi 
ffandacy a Stani sław a hr. Skarb
ka na lat 5, od 1 lipca 1917. | 
Warunki przejrzeć można w 
biurze centralnej Administra- 

I cyi wa Lwowie vgmach Skarb- 
kowski, I p., drzwi 15) w ge- 

I dżinach urzędowania. Oferty 
>i3emne do których należy do
uczyć wadyurn 10G0 K. go

tówką przyjmować się będzio 
I do dnia 16 czerwca, 1917 r.

4486 2 3

f i O W A

Skład cześoi d* 3462 19 13

R O W E R Ó W
najtaniej u

H .  K i t o s t i s a c ,  
Kraków, Karmelicka IB, Telsf 3175

Boneroraska 5
2 pokoje umeulowane, z elektryką, 
i uiyoiem kucani, od 1 szerwca .o 
wynajęcia. 4687 1 5

Pokoju
na wsi lub w malem miasteczku,
oook kościoła, poszukuję. Marya 
Grotnan, Kruków, ui. Zaciezo 1. 14, 
pensjonat. 4688 1 3

$ c  s y r z e f a i s
wózek dziecięcy, kryty, w bardzo 
dobrym stanie; również wózek dzie
cięcy, sportowy w dobrym stanie. 
Wiadomość bliższa w d-ogueryi 
Wasniewsaiego w Podgórzu. Rynek 
gł. 1. 3 (koło kościoła). 4707 1 3

przyjmuje kuracynszów no mieszka
nie z pensjonatem. Bliższa wiado
mość: Z a rz ą d  w in i  „ Z a d a "
Krynica. 4661 j a

Miesakaiatfe
z Oulem skromueui utrzymaniem 
posznkup przy inteligentnej rodzi- 
o-«. Dokhdne warunki p„d „lirzęd-
r l^ ™ ‘ krżyjmnjs Admin.str.
„R. Refcrmy“. 4714 1  2

Apteka w is ia s ie e & i
w zacliodtiiej Galieyi do sprze 
da a-i a. Zgłoszenia poa A pte ita  
poste restante i te r l is e .

4715 i  U

Administracyę majątku
przyjmę z poręczeniem i ,lożę kau- 
cyę, lab przyjmę sam otólA y za
rząd majątku. Adres: &. 1. poste 
rest. Poronin. 4717 1  5

lii * 1 1
weiny od wojska, poszakujc zajęcia 
zaraz. Ogłoszenia pod Rządca pizyj- 
moje Administracya „N. Reformy". 

4445 4 4

M ajtek  Koniuszki
w powiecie rohatyń^kim po 
łożony, obejmujący około 1900 
morgów, w tem 600 morgów 
znakomityc!i łąk.zresztą pierw 
szorzedną globtj i około 160 
morgów la<n, jest do sprze- 
dauia. — Iniormacyi udziela 
idwokat S r  B. M iclta ls •«¥£;!?, 

Lw ów , uL Akademicka I. 19.

ibCX kffiorżML
wyjedzie de ,życia we dw -n* . B. 
óawiuaka, Kraków, ni. R ajska 6

4639 2 ?

S t i u u i i a e s
i

W stp ijf  egzamin
da I kl. jin in . i rezld. i klas sryt- 
s«yc», W  zora wy kurs przy g Oiowaw- 
ezy d wszpikrch agzastizów i m a
tm y  pod kierownictwem prof. gimn. 
Infaimacye bezpłatne i wpiry od 
g- 3 4. ul. id jh r lw s rs ld e g a  14, 
II  p,, (boczna Karmsiiekiejl 

45>S 5 10

l i m ,  SMousłia i.
i i  i i i t t t !

ps ś. p. m ń  LemlGwskiej
DOieca na lato lub nc stale:

dyplomowane 
© u™ eraiiiiiki Polki. P *efe-
s®r©w, j9fflag4sg«STv i  n a u 
czy c ie li ze studyami uniw. 
lub gem, Freblanki i wycho
wawczynie, towarzyszki, Isk- 
torki i  bony różnych narodo- 

4310 3 3 wości,
'3  d e  T e i c s a y r e .

Z d u ln eg e  I ru ty h e rra -  
s s g a

-  s ^ r a
poszukaj e fabryka do prowa
dzenia wozu ciężarowego w gó
rzystej okolicy półn, części 
zajętego obszaru 

Zgłoszenia: C. A. M oes, 
Pżlhia, obw. Olkusz, austr.- 
węg. okapacya. 4604 2 3

E t a
w sils wieka, wolny od weggkz, 
zdolny gospoaar?, z dłngoleenią 
praktyką, żm aty , be-idziatny, pra- 
gnio zmienić nmmdę od 1 lipca b. r. 
©  osobny Ł lk  '■ h o  pod o rz ą - 
"ffem v77tómaol6 w Galieyi lub KrA 

to tw ia jE s m S s a , Zglossenii pad: 
€ sć-~ Ś k y  H ra k ó w , ul. Koper
nika 1. ?4 4451 3  i

4425 3 6

S z c z a w n i c a
Z a k ł a d  Isczmczj (Sanatoryum) 
Urn «J. M oiączkowsPiiego
przyimnje zgłoszonych po cenach 
przystępnych. 3668 4 9

O i b f a i  y
Arentowiozs, Bozn ińskiej. Fałata 
A, Gierymskiego, w . Kossaka, Krze 
sz» Mor .owic-a, A Piotrowskiego 
W ci3sa, Wyczółkowskiego, W j-spiań- 
skiego i wielu innych pieiwszo- 
rzędnych artystów do sprzedania. 
Kraków, u l  Lubicz i, 3. I p., na 
prawo. 4372 4 10

0 § ip  przyrządy do 
gslenia i strzyźunio.

l-» brzytwy 
ze srebraystei 
-tali < 4-- , 

,  6 — 6-_ . 
Bezpieczne prayrząuy de golenia, 
ponik). K 4’— 5-—, Przyrząd dc 
golenia „Perfekt", z O ostrzami K 
1S-—, 22’—. Dwnsicczne ostrza zz- 
pasowo, tuzin K 5  —, 6 - - ,  I-a ma
szynki do strzyżenia K 12 —, 15 —. 
Wymiana dozwoleni lub zwiotpio- 
nieuzy. Wysyła za ralisł^ą lub po 
nadesłaniu nalużytośoi o. i k. nadw 
dostawca Jan Konrad, Dom wywo
zowy i wysyłiccwy, ilrtlr Ni \35fi 
(Czechy). KaiaJor główny radarnm.

c u k i e r n i c z y  s u b i e k l ,  k a -
sysr& j. 2 itaucyą, n a  Aid a  do 
ekspedycyi, władająca języ- 

1 iem niemieckim. 
Zgłoszenia wprost. J ,  a li-  

chaliR  Jlukierssia, ul. Flo- 
ryańska. 45. 4 460 s 3

Kupuję
gaidcrobę męską używaną. Napisać 
korespondentko do Ł, Schmausa, 
Kraków, Szeroka 22. 4384 10 O

I H B j l l l l C l
tą drogą poszukuje towarzysza ży
cia pe.vna inteligentna, materyalnie 
niezal-żntt. Warunki: fcatobk, Po
lak, wiek 3 p~  47 lat, charakter do
bry, ctanowiskj poważi.o (uajchą- 
t:iic bardzo inteligentny rolnik, 
leśnik, kupiec, prze:nvsłowiec, mo;e 
by ć in ra!:da- kaleka', byle pozateir. 
sdrówA Ponać dnkiad-.uo stosunki 
swo'B 1 wymagania, fotografię 
(zwióci s:ę zaraz), pelns nazwisko. 
Anonimów nie nyrzgh dnię, Snrawa 
brana poważnie. Dyskrccya ścisła. 
Adre3: Julia Berger, poste restante 
Kraków, I. 4450 2 a

34r3 6 40

IV r a k a  prawe, z ejzam ioem  ra- 
ohankowości państwowej, absolwent 
szkół nlomieckloh, poszukuje zajęcia 
blureutege. Listowne zgłoszenia pod 
W. J. B. przyjmują J . Roycai i A. 
Szlemom wa w Krakowie. 4635 3 2

Z a o l n y  I e n e r g ic z n y

agronom i ieśnik
■ wyższ. wyksj » ' , ton., w średn ia  
wioku, a wszechstronną dłng. l~tnią 
prakt. w agronomii, oraz kultarze 
leśne’, znaj. «it  ną budowie wssel 
kich b _ ly n tó ' r, przyjmie poiadę 
r 1 lajątkn le ła jr*  inb rolnym, n a j

c h ę tn ie j w  pobliżu. Zgłosić ‘la: M a «  
tuazkiewlcz, Lutowiska. 4646 6 5

i B f  spieki
lmb raweiatnego zcłaądn w więk- 
szem mieście pow iatow e* w Ga
lieyi zachodniej poszukuje od 15 
września b. r. długoletni dzierżawo* 
ameio. Zgłoszenia z podaniem wa- 

m tów  przyjmuje C. Waynowicz, 
Ustrzyki Dolne. 4623 4 4

Zarodu apłskj
inb posady poszukuję. Zgłoszenia 
„eu „Hyges* przyjs- ije Administr. 
„N Reformy11. 4505 3 2

W illa K a rp a cza
.r  is r jfnioy - Z d re jn  wynai- 
tudje (izrael.) pokoje a  E iray - 
" i  isaiant lub baz. Pauienk-.p 
bez rodziców zapewnia się 
troskliwą opiekę 4453 2 3

;ś  iii 6o tui
g ‘jSpoa»?T siw a tt r ie js k ls g o , naj- 

ięcoj nilkunastomergowogo, blisko 
Klikowa, albo tn i  przy stacyi ko
lejowej na  lm u  oa Rudawy d» 
Pod tęio Zgłoszenia przyjm sje kone. 
p rr« i c. k. Namiestuie two binro kn- 
pen i iprzedaij ki.mionic, m ająt
ków i t. p., St. ['umidajewicza, 
KraLflw, ul. Krupnicza 12, parter 

a54C 3 4

Majątek ziems,ki
o sprzedania. 100 mg., ład.ie

skomasowanych, w uroczem poło
żenia, kiliran, kilom, od Krakowa. 
Ornej ziemi z Só rrodem otroło 60 ng  
reszta miodniki lasowe, z erego 
części la n na własno zapotrzebo
wani#. Inwoutarz żywy i  martwy, 
dom murowany, stajenka i stodoła. 
W i s J > m o ś ć : J ,  M , N i e w i a d o m s k i , 
K o a k ó w , u l . Z w i e r z v n ie c k a  I .  II. 

4635 2 2

Poiseamy a t f is ó e  m m m
D r  J .  8  C «  t o  j e g j  c Ł o le P i . 1 J a L  jją s w a l t s e o  3u h

—  (p 4 1 u ż łi  i u ) ........................................... 20 n
—  T y ! a s  p W a t ;  I  b r L u k a i i ?  .........................................?0 »
—  f i y * 8 n t 8 i y i ,  f-.i U t e f a  1 l e u n t o  . . . 30 »

Dr T. Ju:.iszewiki. T ęp ita lft E&US-l . . . . . . .  30 „
—  o  a ^ ó w ...........................  40 n

W y s y łk a  z a  nadeółanieM należytości lob za zaliczką. 
K się g a r n ia  P od halań sk i*  A . Z. Z or h a f f .  SaliB aana.

3813 4 10

O b s z e r n y  p o k ó j
(sali 8 x11 ) w ra z  z  k u n u m ą  n a d a ją c y  s ią  na b iu r1) la b  
f r t c ó w n ię ,  feażdsgo  c z a s u  d s  w f a h a |ę c ! a ,  R 7 n a k  g łó 
w n y  12, I I I  p. W ia d o m o ść  tam że . O g lą d a ć  m o żn a  co d z ie n n ie  
od  godz. 1 1 — 3 w  p o łu d n ie . 4897 l  2

Najmniejsze amerykańskie
kosiarki, żniwiarki, samowiązałki
M g Corn^icka, WaSter A . Wonda, Championa

[nadeszły. 4302 i  4

R o m an  Ś w ią te k , Dm i  iiandlowo-rciniszy
M i t e c h ó w ,  d w o r z e c .

C sęśc i z a p a so w e  n a  s k ła d z ie . N a jle p s z e  olfcjfl m aszy n o w e  
i sm a ry . —  W y s y łk a  do  s ta c y j  o k u p a c j i  a u s t ry a c k iz j .

P I H  L O f i l Y H
115.000 lasów. 57.500 wygranysh. 
Ciągnienie I klasy. 114 crerwss 1917 
Plan urzęddwy 1 poświadczenie 
słoicuis dołącza się do losów. —

Znmawić kartą  n firn y  
Ł jo a ta a rd  Ł ew ln , L ,

W ollzeflt) 39.

D o  m m i m m
w  E ra R c w ia  - K ro w o d rz y , ta i zk szp ita le*  gmnAono Tym, przy
legająca do perkana kolejowego ^aiełs być potąoao-ue kolejowt), pod 
korsy^tnemi w arunkami. Oferty wproat ud mflektantów p rzy jun je  Ad- 
m inistraeya „N. Reformy* pod „ P a r c e la  599“ . 4640 2 4

RUsi I C r a k o w i ©
przyjmuje zgłoszenia na

Sm ar
ao wozćw, be«kain i i wagonami do 
s p r z e d a n ia ,  W ysyłka wolna hen- 
zi/łeozna, Ifaemne zgłoszenia pod 
W. przyjmują J . Hupcas i  A. Sa
lomonowa w Krakowie. 458B 8 3

t e  i i i i t a n g
p a n e ro w y  z o g ro d em  i 2 n o r- 
g a m i g r u n tu  w  BobezyG&eh 
do sp rz e d a n ia . —  Z g io sz e a ia  

rzy jiL u je  k a n c e la ry a  ad w  
D ra  Ig n a c e g o  S z sd o  w  K ra 
kowie, Z w ie rz y n ie c k a  7.

4661 3 3

Potrzebna od iipca
rutynowana 9ks.^JtjfiyeaiIia 
z kaucyą (katoliczka) do tra
fiki i biura dzienników w Tar
nowie. — Zgłoszenia pisemne 
przyjmuje Administracja „No
wej Rpformy" po i gfcgps- 
c?yeatfea, 4550 3^3

CO POtfCffife
holi) Husjki do wynajęcia 
mieszkanie letnia; 2 pokoje, 
knchuia, weranda. Wiadomość: 
Adolf Fatter, Kraków, ul Ba
sztowa 23. 4532 3 3

Zdolnpgu

p su so ln lk ii fryzyersk lego  ♦
przyjmio zaraz pod korzystnymi 
■ras ankami pierwszorzędny ’ ićakład 
tryzyerski w hotel a ‘Francuskim, 
ul. Pijaiska. 4523 5 «

^  S a r s t i k u
przy ulicy Bart. Głowackiego 
jest ao sprzedania realność 
I-p., bipot. nioobciążona skła
dająca sią z 12 ubikacyj, 3 
piwnic, dużej stajni ze stry
chem na paszę, 2 szop. 1 mor
gowego placu ogrodowego i 
studni murowanej, za cenę 
32.000 K. Wiadomości bliż
szej udzieli w Posadzie Sano
ckiej kierownik przystanku 
kolej., w Krakowie ?aś finne 
Emil Freege. 4511 a «

Sebota 96 Maju 1917

F i w n b i o i ł o
dnia 17 maja sygnet słoty t  wy
rz .żbionym herbem we formie ba
ran ia . Uczciwy znalazca zechce od
dać zgubę do mieszkania przy u l 
Retoryka 1. 2, if p., na Iowo.

4642 2 3

R olnik
z 8-iotniemi świadectwami wzorowo 
prowadzonych maj itków, poszukaj* 
posady zarządcy. Rekcmendacyj po
ważnych udzielą dawni pracodawcy. 
Oferty listowne: Radom, u!. La- 
belska 1. 30, mieszkania 44, dla S. S, 

4600 2 2

S u d i e H e r k c
nisząca biegle na maszynie po pol
sku i niemiecku, potrzebna zaraŁ 
Pcs.ada stała. Osobiste- zgioszenia: 
Hotel Francuski, Kraków. 4576 3 ł

. R e s ta u ra to ra
pod dogolnemi warunkowi, 
posziikiiie zaraz Z&iaSl* ep- 
k i a d n  k ą p i e l o w e g o  w  & -  
gIes*oisiie-zdroj«. - 4575 i  i

obszernego, z ogrodem i bndynkaai 
gosp, lub kami“niey jednop-:etrow*j 
alo nowocześnie urządzonej, albo 
toż wilii w zdrowej dzielnicy wisi, 
Krakowa, poszuzujj się do kupna. 
Zgłoszenia pod R. E , przyjmuj* 
Admin. „N. Reformy1'. 4570 8 5

K a m i e n i c a
w Briesbo, . Rynku, co sprze
dan ia  lu t w ydzieriarziijsa la p*4
przystępnemi oarnnkam i. Listowa* 
zgłos-jniapod H. przyim njaJ IIopocs 
1 A Salomonowa w Kr-akow e.

-  - 4564 3 3

odpadki sakaa, papier gazeto- 
wy i odpadki papierowe ka- 
piije po najwyższych cenach 
4, B etier , E r a k św , nl. Kra
kowski 49. Tol. 1449

4089 6 10

Bo prowadzenia wycieczek
praktykantów handlowych w każdą niedzieli; 1 świąto, po* 
sznlcuje Stowarzyszenie kupców i młodzieży handlowej 

d iz o rg iG ii& e g e  p e d a g o g a .  ~
Zgłoszenia do 1 czerwca w bmrta: nl. Smoleńsk 19, 

od godz. 9 —2 4651 2 1

Na poprzednie pożyczki subskrybowano w naszym  banku około
2 0 0  r a i i l I g  n ó w  k s u r o i i s .  4551 3  3

© f t a s i l l l  » v s B r z g d a ż
różnycli przedmiotów zdobniczych i użytkowych z© «k>. 
i srebra, nadających sie na podarki ukoii .zn  ości owe jaĄ 
pie^ściuńki, bransolety. bro?ze. wisiorki, medaliki, zegarki, 
łańcuszki, srebra stołowe, przedmioty o wariości muzealno- 
numizmatyczna] i t. p. Bliższych wiadomości udziela z grze
czności Ćeutr. Biuro wydawnicze, Gołębia 20, y-ait er, co
dziennie od goiz. 41' 
i niedziel.

4 d> 6 po  p o h id n in  z  w y ją tk ie m  św ią t
3562 3 13

Wmiooiągi, pompy, ogizewanls
centralne, łazienki, klozety i t. d , oraz wszelki♦ 
reperacye w zakres ten wcbodza.ee wykonuji 

^ a k ł ^ . d  m s t a l a c y j n ^

Ł a s k o
Eiraktów, ul. M ikołajska i. 5 . 4757 21

szczęścia zdo
była sobie

» • l - l

c .  a u s h i  h l a s a u i a  » T X ei

,9 w y s o k o ś ć  i  o b f i t o ś ć  w y b r a n y c h  j e s t  
w  EledoścIga?^nti,

wszystkie wygrane nrypłaca slq ?»sa 
S a i n j e h
z przeznaczonych do wydania 115.000 

i f i l f j  losów, połoąva t z. 57.500,

^ d lĘ t  ! i a a *  ilrmaa Ioś  musi w
Obecnie zaozjma się ósm a lo ter ia  z nadzwyczaj wieikiemi w ygranem i.— Największą

możliwą wygraną jest

M I Ł K Ó W  K . O R O W
dalej-

300.090, 80.099^ 7®,$@8, ^©.©v3, 50.986, 40.0S& m  m b ,
E5»S©©, 5 ® m  l i d .  i t d

€ ią $ R2€§i!® 8- s z e !  o c l b ^ d s l e  s m  l 1 4 - s o  o e r w c a j
Urzędowe ceny tej klasy wynoszą: 

za r^ąic ndiu za ówieifń f v , a za p&I loDfi za e^Sf l&g
5 E  " “ 10 ■  28 E "  40  K,

Zamawiać zaraz kartą koresp. lub listem, poczem jyyślemy losy i czek, aby nie było 
wydatków przy zapłacie, — Łfstą CtąguSai w&sjl&mg saSyclasłfaał p«* każalcm feslągateals.

Zamaw;ać zaraa, do zapas jest na wyczerpaniu.

w $ a * ł <\ s k a l ę
prowadzona od 26 lat fabryka wyrobów cukierniczych w Kr, 
kowie, z Uc7.uą doborową klientelą miejscową i zamiejscowi 
z powodu stosunków rodzinnych i wyjazdu do odstąpienia, 
Zgłoszenia lyiko pisemne pod adresem; Z a k ła d  ryiowniczy 
p. fłtefana Czaplickiego, ul. Grodzka lj 2. 3583 9 10

M a j p ś ę J i s i i e f s s ą  o ś - £ l © f o ą
kobiety jest pełny,

f e i s j a a y  I  t j a i s s t .
Panie, które pod tyui wzgloiom n ’» uważają 
się za doskonale, iscluą z '/.-lufaa.am napisać 
do Idy Krause, ktors i.ipehue bez wydalków, 
na podstawie awojej wypUJSowanj metoiy. 
udziela dyakrotnie rady coitm u s r a k a n i a ideal

nych, p-łcych kształtów.
I d a  K ra iiS C , Pre^buig i . W f t t n - r n

Btrasao 2,,Akt. -ii. Ji'<4 W 4

n n !

K i i d w ;
la t średnich, zawodu kupiae, na 
właanem stanowisku, pragnie na
wiązać korespondencję w celu w ta- 
jemnoj wymiany myśli a panną 
miłej powierzchownoś.i, skromną, 
łagodnego nspjsobienia, do la t 30. 
Łaskawe zgłoszenia wraz a foto
grafią pod iU a lż e ń s iw n  do Biura 
dzienników i ogłoszeń Maryni; a 
Hapozyca, Kroków, nl. Jagiellońska j j 
1. 7. Dyskrscya zapewniona i zwrot i ‘a  
fotografii. 4713 1 9

Ledwo dziecina lalkę do rączek wzięli, jbży^-.upaśr.ła  i -już sit 
na drobne kawałki złairała, Najlepsza a obccoie najtańsza jast a?zi 
nawa lalka a m a.eryi z olasza.tą głową i prowdziwemi włosami. vVrii 
3 |  cm. 7 IC 60 h, 37 tm . 10 K, 41 cm. I-i K, fozatt.m  skóizan:: frafl- 
cnokie, z mową, ™ zwyiJycb i Lrak. etrnjacii. Zabawki dla chłs^eó* 
i dziewcząt. WSzki dia alek. Sprzedaż oddzielna i liurtjw na. Fabryk* 
lalek, Krakdw, nl. \Yo'ska 1, 1 . 4594 2 1 j
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W f P l a c i S l i i i f  i i i

Z  d r u h a m i  L i t e r a c k i e j  w  K r a k o w i e ,  u b c &  J a g i c H o a s k i  L ,  1 6 .

Wydział lagi Pomocy przemysłowej rozpisuje konkars 
na sekretarza j^igi Pomocy przemysłowej. Wymigać* 
kwalPikacye i warunki:
1) ukończone studya prawnicze albo techniczne z przepua- 

netni egzaminami rządowemu;
2) odpowiedni praktyka w większych przedsiębiorstwach 

przemysłowych, handlowych lub bankowych, albo w admi* 
nistracy5 politycznej w zakres!' spraw przemysłowo-han
dlowych ;

3) zupełna znajomość języka niemieckiego w słowie i piśmie;
4) Nieprzekroczony 50-ty rok życia.

Do po-ady przywiązana jest płaca 4,800 koron i 20°/^ 
dodatek na czas tvoiny. Termin podań pod adresem Sekcyi 
krakowskiej Wydziału Ligi Pomocy jirzera.ys}owej, u l. Stra
szewskiego 28, do dm&  15 c z e rw c a  fc. r .  4331 3 3

iUąckca drukarni L , K , Gdrski.


